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Redaktor lub ` jego 
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Gbqodziny dodą 2 pa południu, 


Miesięcznie 
M prowincji 
Odnoszęnie do domu 40 gr, 


f Rękopisów zarówno użytych jak 
Altzucopych red: nię, zwraca 


Warszawa, 22. 11. (Od wł. 
koresp.). W czoraj o godz. 6-€j 
Wieczorem kierowniczka urzę- 
jy.pocztow ego w Aninie pod 
wa p. Marja Holewiczo 
| | kończyła urzędowanie) 


łk agle do lokalu wpadło 4 
labów z ni chustkami 
M twarzy olwe w 


łęku, W urzędzie oprócz kie- 
Iowniczki znajdowali się jesz- 
Ge dwaj chłopcy, którzy za- 
fke byli 
segregowaniem listów. 
Ml groźbą rewolwerów ban- 
akazali przejść persone- 
i pocztowemu do drugiego 
bkoju poczem 
z rozpoczęli rabunek. 
ptożli 37 złotych oraz znacz- 
pocztowe na sumę przeszło 
złotych. Bandytów nie 
lowolii łup, więc z rewolw 
MI gotowymi do strzału za 
| üli od Holewiczowej aby wy-| 


ła im 


 Mirrejste posiedzenie 


| sejmu. 
Sprawa podwyżki po- 
datku od lokali. 
Warszawa, 22. 11. (Od wł. 
boresp). Porządek obrad ju- 
ejszego posiedzenia -Sejmu 
iera między Innemi: pierw 
mie projektu ustaw o 
Wy eniu podatku > grun- 
łowego, obniżenie podątku o- 
totowego, zmiana podatków 
Kl lokali oraz sprawa stałego 
Podatku majątkowego. 


pa a 


Nowy występ wła- 

| mywaczy 

| warszawskich na 
prowincji. 


| Lwów. 22. 11. — Zuchwałe- 
[ko włamania dokonano nocy u- 
iegłej do urzedu pocztowego 
W Mostach Wielkich. 
Włamywacze wvbill w ścia 
[hie otwór I tą droga dostali się 

b lokali pocztowego, 

Rakiem rozbili wielka kasę 
Pancerna, z któeri skradli 12 ty 
flęcy zł, i znaczki pocztowe. 

Ustalono, że włamywaczy 

Wło trzech. Przybvli oni do 

ółkwi pociągiem osobowym z 


Zawadzka 1, — Admini- 
Piotrkowska 11, — Telefo- 


zastępca oraz 


w Łodzi 3 zł. 20 gt 
450, zagranicą 9,50 


Artykuły nadesłane bez ożnaczenia 
lonorarjum uważano są za bezplatne. 


- | Czytelników, 


pad bandytów na urząd pocztowy pod Urszawa. 


| Czterech bandytów zrabowało 77 złotych. 
| Bo przecięciu drutów telefonicznych napastnicy zbiegli. 


tajemnicę urzędu. 
Gdy Holewiczowa odmówiła 
bandyci zabrali jej sakiewkę za 
wierającą 40 złotych i znikli w 


DLACZEGO WOLNY REZ ZASTRZEŻEŃ WYRÓR LEKARZA 


jest koniecznością? 
Głos rzetelnych lekarzy w obronie sponiewieranych ubezpieczonych 


Poruszona przez „Echo“ ko 
nieczność reformy Kasy Cho- 
rych odbiła się głośnem echem 
wśród rzesz ubezpieczonych. 

Do redakcji napływają listy 
będące jednym 


wielkim 

aktem oskarżenia 
przeciw gospodarce Kasy Cho 
rych. 

Wśród listów na szczególną 
uwagę zasługuie pismo. jakie 0- 
trzymaliśmy od kilku lekarzy 
Kasy Chorych. Uwagi tych le- 
karzy stanowia jiaskrawą ilu- 
strację 

okropnych warunków pracy 
lekarskiej w Kasie Chorych. 

Praca lekarzy Kasv Chorych 
— czytamy — nie należy do za | 
wodów przynoszacych zadowo | 
lenie. W atmosferze 

ogólnej nieufności 

część odium spada I na nas, jak 
gdybyśmy: byli winowaicami te 
go, co się dzieje. Sztuke lekar- 
$ką w Kasie Chorvch zepchnię- 
to do najniższego poziomu. Po- 
pędzani cyrkularzami. sterory- 
zowani groźba utratv pracy, 
jedno mamy tylko dażenie — za 
łatwić jak najwieksza ilość pa- 
cjentów, zapisać iak najwięcej 
papierków, umyć rece i ustąpić 
miejsca w ambulatorium ocze” 
kującym kolegom. 

Mimowoli przeistoczyliśmy 
się 

w bezduszne maszvny, 
działające sprawnie z punktu wi 
dzenia zarządu Kasv Chorych. 

Zupełnie Inaczej przedstawia 
łaby się nasza praca przy 

wolnym wyborze lekarza. 

Szlachetne współzawodnic- 
two sprawia, iż lekarz stara się 
pozyskać sympatję i zaufanie 
pacjentów, 

doskonali sie 
w swym zawodzie. pragnie do- 
równać 'wybitnieiszym kole- 


Rok IV, Ne 278. 


Zuchwa 


Łódź, 22. 11. Zgierz żyje dzi | 
jed- |Slaj pod wrażeniem zuchwałej 
ubiegłej 


ciemnościach, Przedtem 
nak poprzecinali w lokalu dru- |kradzieży dokonanej 
ty telefoniczne. Pościg nie dał |nocy przez 

pozytywnego wyniku. niewykrytych dotąd sprawców 


ko | 


gom. Dzisiejszy system ryczał- |twarcie, odbyłaby sie poc 
towej płacy wyklucza wszelkie |wo ujemnie 
możliwości postępu 1 płynące |których leka 
stąd korzyści dla chorvch. jących w K 

Reforma, powiedzmy to 0- Icjenci, maj. 


ie Chorvch. Pa- 
c wolny wybór, gar 


Tam, gdzie wylęgła się zbrodnicza myśl... 


Dom przy ul. Targowej 33, gdzie mieszkał Stanisiaw Laniucha 
z rodziną. Tutaj -na czwartaku” został aresztowany przez 
policję w 24 godziny po dokonaniu morderstwa. - Pot. A. Mayer. 


Rokowania gospodarcze między Polską a Sowielani 


rozpoczną się w tym tygodniu 
w Warszawie. 


Warszawa, 22. 11. (Od wł. 
koresp.). W związku z zakoń- 
czeniem w październiku roku 


port polski do Sowietów I im- 


portem sowieckim 
do: Polski. 


Łódź, czwartek 22 listopada 1928 r. 


n 
iś praktyku |s 


|Pacjent. opłacajacy składki, ma 


Za wiersz milimetrowy 6 - łamowy: 
pod tekstem t w tekście 40 groszy; 
za tekstem 30 groszy; nekrologi | 
komunikaty 30 gr; zwyczajne 25 gr. 
Za wyraz: drobne 15 groszy; pO% 
szukiwania pracy 10 groszy; naj 
mniejsze ogłoszenie 1-50 zł. dla bez 
robotnych 1 złoty. — Zamiejscowe 
(bez wyjątku) 50 proc, zagraniczne 
© 100 procent drożej. 
Ogłoszenia 2-kolorowe | na umówlo- 
nem miejscu 50 proc, 3-kolorowe 
100 proc, droższe. Za termin druk 
administracja nie odpowiada. 


Złodziej ubierze się w futro burmistrza 


m. Zgierza. 


ła kradzież mieszkaniowa. 


wczoraj | Średniej Nr. 7. Złodzieje ope- 
rowali tak cicho, że nikt z śpią 
cych domowników 

nie został obudzony. 
Kradzież: wykryto dopiero ra. 
no. Łupem złodziei padła -bie- 
lizna wartości przeszło tysiąc 
zł oraz garderoba I futro osza= 
cowane na kilka tysięcy zł. 

Złodzieje obawiali się praw 

dopodobnie spłosz mia gdyż 

pracowali „nérwami“ 
co można stwierdzić w nieła: 
dzie pozostawionym w poko 
jach. Zawladomiona o kradzie« 
ży policja zarządziła obławę 
jednak na ślad opryszków nię 
natrafiła 


Mianowicie złodzieje 
po północy złożyli „wizytę“ 
burmistrzowi m. Zgierza 
Janowi Świerszczowi, który 
zajmuje mieszkanie przy ulicy 


nęliby się do jednostek świat- 
lejszych, cieszących sie więk- 
em zaufaniem. Jest to zupeł- 
nie zrozumiałe, iak w każdej 
walce o byt, kiedy iuż nie moż- 
na kroczyć po linji naimniejsze= 
go oporu. A wlec wolny wybór 
stałby się potężnym bodźcem 
w kierunku udoskonalenia na- 
szego fachu, 

Dlaczego więc bronia się Ka 
sy Chorych przed wprowadze- 
niem reformy? Przvczvna jest 
iedna, lecz o niej nie mówi się 
głośno. Bv ja zrozumieć. musie 
libyśmy uczeszczać na zebrania 
partvine. wsłuchiwać się w 
przemówienia przywódców, 
którzy Kasę Chorych poczytują 
za „swoją“, Zaiste. złe sobie 
wystawiają świadectwo. 

My, lekarze stolmv na sta- 
nowisku, iż w działalności Kasy 
Chorvch powinno bvć jedyną 
zasadą 

dobro chorego. 


Nadkomisars Izydorczyk 
komendant policji łódzkiej, 


rozkazem komendy głównej 
przeniesiony został na iden. 
tyczne stanowisko do Wilna 


lapigtje ię na CZłoNKÓW 


Łódzkiego Tow. Opiek/ 
nad Zwierzętami. 


(Kancelarja 
ul. Piotrkowska 269), 


nrawo kor”rstać z wolnecó wy 
boru, ma prawo żadać. abv po- 
rada nie odbywała sie w cuch- 
nacem ambulatorium, «dzie łat- 
wief zarazić sie choroba. niż do 
stać sie do lekarza. 

Tak piszą lekarze. Jakże w 
tvch warunkach nie mała skar- 
żyć się ubezpieczeni. z których 
wymusza się pieniadze na Kasę 
Uborvch, 


Delegacja urzędników u ministra skarbu 
Nowe dezyderaty. 


bieżącego gospodarczego roku 
handlowego między 
Polską a Sowietami 

rozpoczną się w tym tygodniu 
rokowania obu państw w spra- 
wie ustalenia kontyngentu to- 
warów na rok przyszły, Kon- 
tyngenty te zrównoważą eks- 


arszawy. 
Na a ZZ Z Z 4 EZ > z) 
Dziesięciolecie powstania armji polskiej we Włoszech. 


| 


Mya aziesięć lat od chwili uroczystego zaprzysiężenia 37-tysięcznej armji polskiej. stormowa* 
Mej na ziemi włoskiej w roku 1918—19 x jeńców narodowości polskiej, 
_czytuie komendant i organizator obozów ppłk, M, Dienstl-Dąbrowa. 


Rotę przysięgi od- 


|__ Drohobycz — Borysław, 


W sprawie powyższej przy- 
był do Warszawy radca han- 
dlowy naszego poselstwa w 
Moskwie. 


Wykrycie spisku więźniów. 


Władze więzienne wywiozły prowody- 


rów do 


Lwów, 22. 11, (Od wł, kor. 
Władze więzienne w Brygi 
kach wykryły 

spisek więżniówv, 
którzy planowali masowe uwol- 
nienie aresztowanych w nocy z 
21-go na 22-go listopada, W ce- 
lach więziennych znaleziono o- 
dezwy zatytułowane 


lipomogi Fundus dzzrokadia | M Chorych 


Warszawa, 22. 11. (Od wł. 
koresp.). W dniu wczorajszym 
ministra skarbu Czechowicza 
odwiedziła centralna komisja 


Wronek. 


„Bracia więżulowie polityczni“ 
Odezwa wzywa do podniesie- 
nia buntu i do niespodziewane- 
fo zaskoczenia władz więzien- 
nych. Więźniowie wydali 
swoich prowodyrów, 
których natychmiast przewiezio 
no do Wronek. 
X 


porozumiewawcza 

związków urzędniczych, 
która przedstawiła rządowi 0- 
statnie dezyderaty pracowni- 
ków państwowych. Dezydera= 
ty te wyrażają się w wypłace- 
niu wszystkim urzędnikom pań 
stwowym zalegającego od no- 
wego roku 

dodatku mieszkaniowego. 
Dodatek ów stanowiłby około 
70 proc. miesłęcznej pensji. Po 
nadto urzędnicy domagają się 
wypłacenia 

dodatku drożyźnianego 
od lipca b. r. w wysokości 60 
proc. Minister Czechowicz 
przyrzekł dezyderaty te przed 
stawić rządowi. 


Giełda. 


Pierwsza przedg. warszawska. 


będą podwyższone. 
Stara się o to ministerstwo pracy. 


Warszawa. 22, 11. (Od wł. 
kor.) — Ministerstwo Pracy i 
Opieki Społecznej opracowuje 
szereg nowych ustaw. a więc: 
ustawy o minimum enzystencji, 


określającej najwyższa granicę 
zapomóg państwa i samorządu. 
Obecne zapomogi Funduszu 
Bezrobocia i Kasy: Chorych 

są bardzo nikłe. 


Wybory do rady Kasy Chorych 


w okręgu Drohobycz — Borysław. 


Borysław, 22. 11, (Od wł. kor.) 
W ubiegłą niedzielę odbyły się 
wybory do rady Kasy Chorych 
w okręgu 


Na ogólną liczbę 40 manda- 
tów — PPS. otrzymało —.23. 
B. B. — 6, komuniści — 3, Undo 
— 4, sjoniści — 3 I jeden man- 
dat lista lokalna, = 


——a 


Londyn 43.24. 
Nowy Jork 8.89. 
Parvż 34.84. 
Szwajcarja 171.67. 


Druga przedg. warszawska. 


Dolar w obrotach prywat: 
nych 8.89, 


Pierwsza nrzede. odańska 
Z powodu święta giełdą 
gdańska nieczynna, 


DOLAR W ŁODZI. 

Banki dewizowe w dniu 4zl 
siejszym . kupowały około go- 
dziny l2-ej efekty po kursie 
— 8.85 : 
Prywatnie dolar w żądaniu 8.89 
W płaceniu 8.88. 
Tendencja spokojna. Podaż do 
stateczna. 


—— 
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Na zdrowiu robotników nie wolno robić oszczędności 
dla partyjnej biurokracji. 


dobrych i skutecznych lekarstw iądają chory. 


Ze wszystkich arzumentów, 
wysuwanych przeciwko obec- 
nemu ustrojowi Kasy Chorych 
prawdziwie druzgoczacy jest 
wgument, 

poparty cyframi, 

Wszak na wymowe cyfr nie 
ma odpowi 
niom wydatków 
wiemy już teraz, 
luje leczenie w K; 
Otóż Warszawa iest pod tym 
względem najdroższa. Koszt 
przygotowania iednei r. sty 
wynosi 1 zł. 60 z nie licząc 
strat, jakie państwa ponosi 
wskutek nieuiszczenia podat- 
ków od obrotu, patentu I zużyte 
go alkoholu. Drugiem po War- 
szawie miastem gdzie przygoto 
wanie recepty kasowe 

jest naidroższe 

jest Łódź, Koszt przygotowania 
recepty w łódzkiei aptece kaso 
wej wynosi mniej wiecej 1 zł. 
30 gr, — 1 zł. 50 gr. 

Tymczasem na Ślasku, gdzie 
niema kasowych aptek recepta 
kosztuje przecietnie 1 zł. wraz 
ze wszystkiemi podatkami. Do- 
dajmy, że mieszkaniec Śląska 
nie potrzebuje tracić kilku go- 
dzin na otrzymanie lekarstwa, 

nie stoi w koleice. 

nie jest narażony na szykany, 
lecz zgłasza sle do pierwszej 
lepszej apteki. A jak wvglądają 
specyfiki, wydawane w kaso- 
wych aptekach b, Kongresów- 
kie Zdawałobv sie, iż wobec 
wyższych kosztów. powinny 
być pierwszorzednei jakości. 
Dzieje się natomiast 

wprost przeciwnie. 

Dochodzimy do t. zw. „leko 
spisu" kasowego. Co to iest ten 
lekospis? Jest to wykaz tych 
leków, które lekarze kasowl o- 
bowiązani są przepisywać u- 
bezpieczonym. Lekospis taki u- 
stalony został przez lekarzy po 
szczególnych lecznic I kierow- 
ników aptek na specjalnych kon 
ferencjach. Lękajac sie gry o- 
twartej, zarząd Kasv Chorych 
„wydaje co pewien czas okólniki 
"„pouine" do swych lekarzy, 
przypominając im. bv nie prze- 
pisywali chorym leków zbyt 
drogich nie obiętych lekospisem 

oraz zalecając 
używanie namlastek. 

Zamiast nowoczesnvch środ 
ków leczniczych chorzy otrzy- 
mują szablonowe preparaty, 
częstokroć zupelnie nieodpowie 
dnie. Dla przykładu wymienimy 
wyrugowanie veramonu i neo- 
chexalu, które zastapiono aspi- 
ryną oraz urotropina. 

Nasza receptura schodzi na 
psy — wyraził sie eden z leka- 
rzy kasowych. Przeciwko takie 
mu lekceważeniu zdrowia ludz 
kiego rozlegala sie sporadycz- 
ne protesty, W Warszawie, Ra- 
domiu, Piotrkowie. a niedawno 
1 u nas w Łodzi wrażliwi na e- 
tvke farmaceuci nie chcieli 
przykładać reki do tvch ponu- 
rych kombinacyj. za co 

pozbawiono ich pracy. 

Pamiętamy wszvscv ten teror, 
stosowany przez socialistyczne 
władze kasowe łódzkie wobec 
strajkujących farmaceutów, — 
terer, któregoby sle powstydzi 
lv czynniki najbardzie burżu- 
azyjne i kapitalistvczne. 

Obecnie farmaceuci Kasy 
Chorych nie tylko mają prawo, 
ale muszą stosownie do rozka- 
zów zgóry zmieniać recepty 
lekarskie, zastępując droższe 
składnik! przez tańsze. Dla o- 
trzymania lekarstwa pacjent 
dwukrotnie wędruje do apteki 
Kasy Chorych, wydając na 
tramwaj więcej, niż wart jest 

kasowy specyfik. 

I znów wracamy do tego 
samego pytania, które zadawa 
liśmy poprzednio: poco to 


dochodów 
ie kalku- 
Chorych. 


| czych. 


wydostanie się będzie z każ- 
dym rokiem trudniejsze, 
Oto do czego doprowa 
partyjnictwo, lokowanie n 
płych posadkach jaknajwięk- 
szej ilości ludzi „swoich“ kosz- 
term zdrowia rzesz robotni- 


Prądy ludzi, mających o 
lecznictwie pojęcie takie same, 
jak ślepy o kolorach 

muszą się skończyć. 

Muszą też zniknąć z Kasy Cho 
rych gołowąse świeżo upieczo- 
ne doktorki, drżący o te swoje | 
paręset złotych pensji miesi 
nej i gotowi dla niej buty lizać 

lelkorządcom kasowym. Ro- 
k musi wiedzieć, że nad 
zdrowiem jego czuwają ludzie 


Gdy się wejrzy w kroniki po- 
licyjne ostatnich czasów, gdy się 
przejrzy 

statystyki przestępstw 
młodocianych I samobójstw, gdy 
się zaobserwuje chociażby prze 
lotnie ulice i zaułki miejskie, to 
bez przesady stwierdzić można, 
że, niestety, zdziczenie etyczne 
jerzy się wśród młodzieży na- 
szej zastraszająco, Koroną wszy 
stkiego była potworna zbrodnia 
19-1etniego Stanisława Laniuchy 
Dopiero taka zbrodnia zwróciła |i 
oczy wszystkich 

na zdziczenie moralne 
młodzieży obecnych czasów. 

Obowiązkiem całego społe- 
czeństwa jest ratowanie mło- 
dzieży, 

Hasło: ratujmy młodzież win- 
no przeniknąć całe zdrowo my- 
ślące społeczeństwo. Nie wolno 
nam dłużej milczeń, ni czekać z 
założonemi rękoma w tak ż 
wótnej sprawie, jaką jest przy- 
szłość narodu, 

Opieki społeczeństwa wyma- 
ga cała młodzież, począwszy od 
słuchaczów wszechnic i szkół 
średnich, gdzie coraz częstsze 
pojawiają się samobójstwa, brak 
trzeźwości i zaniedbanie obo- 
wiązków szkolnych, a skończyw 
szy na uczniach szkół powszech 
nych, wśród których budzę się 
coraz wcześniej instynkty złe, 
posz do występków, — 

ierwszy lepszy nauczyciel, wy 
kładający w szkole powszechnej 
lub na kursach wieczorowych, 
dużo mógłby opowiedzieć o wy- 
padkach nożownictwa nietylko 
wśród chłopców, lecz i wśród 
dziewcząt. 

Uczeń Mistrzak, strzelający 
do nauczycielki, 17-letni Kas- 
przak, — mordujący inwalidę 
Chmurskiego w celach zysku, 
wreszcie Laniucha 

oto symptomaty 
wskazujące, że źle jest nadwy- |s 
raz. źle z naszą młodzieżą! i 

Warstwa najwięcej jednak po 
trzebująca opieki — to młodzież 
zarobkuiąca, rękodzielnicza i 
wreszcie ta bezrobotna. Jak 
smutny obraz przedstawia cho- 
ciażby nasza ulica Piotrkowska, 


Lekarz pogotow 
w Domu 


Łódź, 22. 11. Wczoraj około 
godziny 7 wieczorem pensjona 
rze Domu Starców przy ulicy 
Narutowicza 60 usłyszeli słabe |1 
jẹki wydobywające się z po- 
koiku na pierwszem piętrze. 
Gdy wyważono drzwi w po- 
koju ujrzano wijącą się w bó- 
lach 48-letnią 

Wiktorię Kowalską, 


I 


F 
L 


t 


wszystko? Komu to potrzeb- 
ne? Czy warto brnąć coraz głę 
biel w lepkie bagno, z którego 


Łódź, 22. 11. Wczoraj w go |t 
dzinach popołudniowych przy 


danie wiadomości o zeznaniach 
syna dozorcy domu przy ulicy 


rannych nie wywołała sprzeci- 
wu prokuratora Szmidta T pism 


żąca niekonsekwencia postępo- 


rajszym o godzinie 6 wieczo- 
rem nad wsią Ksawerów (gm. 
Sobótka, pow. łeczycki), 


Cała wieś wyległa na szosę-— 
Zmobilizowani napredce straża 
c 
mi na miejsce pożaru. Stwier- 
dzono, iż pali sie zagroda 


Henryka Milbrandta, Ponieważ 
akcja ratownicza 
siły pożaru, wezwano na pomoc 


widząc płonący dobytek z nara 
żeniem życia wbiegł do płoną- 
cej obory i poczał 


Byłby 
Wri z 


Starców. 


bezrobotną. 
otruła się lizolem. Zawezwany 


ratunkowego po przepłókaniu 
żołądka odwiózł desperatkę, w 
stanie ciężkim do szpitala miej- 
skiego w Radogoszczu. Przy- 
czyny rozpaczliwego kroku Ko 
walskiej 


Trujący gaz w rowach kanalizacyjnych. 


Piramowicza wydarzył się 


naprawdę 
światli i fachowi lekarze 
długoletnią praktyk 
żający, że to cz 
stwo jest dla cho 


miej większo- 
ści ubezpieczonych panuje nie- 
złomne przekonanie, że tak jak 
jest to obecnie dalej być nie mo 
że. Gdyby jednak w dniu wy- 
borów odniosły zwycięstwo 
czynniki partyjniczo - demago- 
1e to naprawdę byłaby to 
rzecz bardzo, bardzo smutna. 
Momentu, który nadchodzi obe 
cnie nie wolno zaprzepaszczać 
trzeba raz na zawsze łeb ur- 
wać hydrze! 


X. 


Wystarczy też przejść 


Gdzie przyczyna? Bezrobocie 
idące z niem w parze 
marnotrastwo czasu 


/ 
wywołało popłoch 


Jesteśmy obecnie świadkami 
niebywałej awantury na tle wy- 
borów do rady Kasy Chorych 
w Łodzi. Awantura ta napraw= 
dẹ nigdy jeszcze nie miała rów- 
nej sobie; daje też ona bardzo 
smutne świadectwo temu, co s 
dzieje na terenie naszego życ 
społecznego, na którym bezkar- 
nie wyprawiają sce indywi- 
dua, rwące się nagwałt 

do pełnego koryta, 
z którego mogłyby czerpać 
przez czas dłuższy pod opieką 
prawa. 

Zgłoszono do rady Kasy Cho- 
rych cały szereg list kandyda- 
tów. Były tam na ba ludzi 


e) 
— brak należytego poszanowa- 
nia starszych w domu, w le 
ołą i to najczęściej z 
winy złego wychowaniu, lekce= 
ważenia praw Boskich i ludz- 
kich — oto wpływ i skutki po- 
iennego przytępienia uczuć 
moralnych, wywierającego tak 
smutne piętno na duszy dorasta 
jącegio pokolenia. 

Ponieważ rozpocząć musimy 
od tych najbiedniejszych, t. j. od 
młodzieży rękodzielniczej, stwa 


Rażąca niekonsekwencja. 


W dniu wczoraiszym pismo 
nasze uległo konfiskacie za po- 


Piotrkowskiej 117 w sprawie 
Laniuchy, 

„Identyczna wiadomość poda 
1a we wczoralszych pismach po 


vch nie skonfiskowano. Ta ra- 


wania nie wymaga bliższych ko 
mentarzy. 

Była to druga z rzedu koniis 
kata w ciągu czteroletniego ist 
nienia naszego pisma. 

Pierwsza jak wiadomo spot- 
kała nas ze strony władz przed 
majowych podczas - przewrotu 
majowego za umieszczenie ko- 
munikatu sztabu marszałka Pił- 
sudskiego. 


—X— 


Wieśniak w płonącej oborze. 
Ogień strawił piękną gospodarkę. 


Łódź, 22. 11. — W dniu wczo 


zajaśniała łuna pożaru. 


v tejże wsi ruszyli z hvdranta- 


najbogatszego kmiotka 
nie osłabiła 


traże ogniowe okolicznych wsl 
Łęczycy, Henrvk Milbrandt, 


wypedzać bvdło. 
z pewnościa spłonął 
tym inwentarzem ży- 


a ratunkowego 


Ko a, jak się okazało, 


lekarz miejskiego pogotowia 


narazie nieustalono. 


budowle kanalizacji przy ulicy 


tragiczny wypadek. 
Robotnik kanalizacyjny 22- 


wym, gdyby nie pewien stra- 
żak, który w  ostatniei chwili 
wyciąznał go 

płonacego jak pochodnia 
z zagrożonego budynku. 

Po kilkuzgodzinnei akcji po- 
żar zdołano opanować. Cała za 

la spaliła sie doszczetnie— 
Straty wynosza około 

30 tysięcy złotych. 

Kilku strażaków oraz Hen- 
ryk Milbrandt został dotkliwie 
poparzeni. 


Woptala zapa 


Łódź, 22. 11. W dniu jutrzej 
szym w oddziale dla Bezrobot 
nych Pracowników Umysło- 
wych odbędzie się 

wypłata zapomóg 
z pafistwowej akcji pomocy do 
raźnej. Dni _ reklamacyjne 
przypadają na 24, 26 I 27 listo- 
pada. Dnia 28 b. m. odbędzie 
się wypłata zapomóg z rekla- 
macji oraz tym bezrobotnym, 
którzy z bardzo ważnych po- 
wodów nie mogli podjąć zapo- 
móg w terminie właściwym. 

Z reklamacjami należy zgła 
szać się wprost do dyrekcji 
Obwodowego Funduszu Bezro 


lim jnteś Kandyd 


Zwykłe zażądanie dowodu osobistego przez władze 


ai na adig 


nadzorcze 
wśród kandydatów do 


dotychczas ogółowi .upełnie nie 
znanych, o których niewiadomo 
było, kto zacz? Nikomu nie przy 
szło na myśl z tych czy innych 
powodów, zakwostjonować tvch 
nazwisk, Wszystko było już go- 


towe do wyborów, gdy naraz 
grom z jasnego nieba: 

wybory odłożone 
na tydzień, ponieważ. jak stwier 


dziły władze nadzorcze, nie wy- 
pełniono jednej formalności, a 
mianowicie, nie zażądano od peł 
nomocników list dowodów, 
stwierdzających obywatelstwo 1 
niekaralność kandydatów, 
Zdawałoby się, iż n 
nic trudnego wyst 


est to 
w cią 


EPIDEMJA PRZESTĘPSTW. 


Kryzys moralny wśród młodzieży. 
OdKacprzaka do Laniuchy. 


gdzie przechodzień często prze-|i energji to powód najważni 
dzierać się mus; przez gromady |szy, choć nie jedyny. Idąc d 
niedorosthów, który nietylko że 
mie pozwalają przejść, ale czę- 
sto gęsto posyłają wślad za prze 
chodniem stek „mocnych** fra- 
zesów, 
się chociaż raz jeden przez park 
Sienkiewicza. Czy nie budzą o- 
drazy te gromady nic nie robią- 
cych, rozwalających się na ław- 
kach wyrostków? 


rzeć powinniśmy przedewsży- 
sikiem 
ośrodki wychowawcze 

ala. "dorastającej: młodzieży w 
formie burs i zakładów rze 
niczych, sal towarzyskich z czy- 
telniami i wykładami, herbnciar 
ni i prawdziwych zakładów wy- 
chowawczych, gdzieby młodzież 
ażła dach nad głową i wep- 
strawę, ale przedewszystkiem 
opiekę fachową i moralne 
chowanie, Popierać z całych 
winnismy również wszystkie 

4'cwarzyszenia młodzieży 
i zdrowe sporty. 

Ww my setki tysięcy na 
stroje, bale 1 t. d, Niechźe znaj- 
dą się fundusze na budowanie 
przyszłości naszej, która będzie 
pomyślna wówczas, jeżeli mło- 
dzież odpowiednio wychowamy. 

Nie zamykajmy oczu na po- 


y- 
sił 


nurą rzeczywistość: młodzież 
naszą przechodzi wielki 
kryzys moralny 


i musimy bozjęzględnie przyjść 
jej z nomocą, [5 <N, 


Tatang w Wiley 


W sobotę o godzinie 10-ej 
przed południem odbędzie się 
w inspektoracie pracy ponow- 
na konferencja w sprawie 
zatargu w Widzewskiej Manu- 

fakturze. 

Należy przypuszczać, że kon 
ferencja ta da wyniki pozytyw 

ż 


ne, poniew firma decyduje 
się na dalekoidące ustępstwa. 
Dowodem tego jest sprawa 
stwierdzenia wydajności pra- 
cy robotników. Dotychczas 
firma 


kategorycznie odmawiała 
żądaniu. przedłożenia wycią= 
tów z ksiąg dla ustalenia tej 
produkcji, uważając, że jest to 
tajemnica firmowa, Obecnie 
jak się dowiadujemy, skłonna 
jest wyciągów tych/ dostar- 
czyć, s 

Tę częściową kapitulację 
dyktatorów Widzewa, należy 
tłumaczyć niezwykle silnem I 
wytrwałem stanowiskiem straj 
kujących robotników, którzy 
dotychczas we wszelkich 
swych poczynaniach strajko- 
wych 


załamywali się. 
Zakończyły się fiaskiem próby 
nakłonienia robotników do pod 
jęcia pracy przez majstrów 
buchalterów i strażaków p. Ko 


bocia. 


Mmmm 


na. Od dnia 5-go października 


dtedz_nódznernóch, 


Szała przechyła się zwolna na stro 
robotników, 


ASY oyt? 


rady Kasy Chorych. 


gu tygodnia o takie c mó 
których administracja państ 
wa wy" : od k ed 


nego obywatela; dowód obi 
telstwa 
a dowód osobisty, 

to przecież w gruncie rzeczy 
dno i to «amo; dowód taki 
dy 
nie marzący byl 
mniej o zajmowaniu jaki 48 
nowisk. Ministerstwo Pracy/ 
pytało poprostu: kto to są ch 
nowie, którzy rwą się do 
dów w Kasie Chorych w Ë 
elności 

stało 
hed 

ogra 

kandydatów 
posiada nawet do 
tych; nasuwa 
puszczenie, że wielu z ni 
szcza z list komunistyczm 
jest w kolizji z kodeksem 

nym. 

Co. dziwniejsza, że nasku 
ych 8 
niek 


w miejsce najczulsze 
protesty, Na wczorajszem pó 
dzeniu zarządu Kasy Chorý 
powzięta została uchwała co 
bezterminowego odroczenia 
borów do Kasy Chorych, by M 
dydaci mieli możność zaopalź 
nia się * 

w dowód osobisty. 


Dziwne, zaiste, dlac o 
pom li o tem dotychczas? 
Toć ież każde dziecko 


fo rodzaju dowód. 
my glęboko przekomi 
że wielu kandydatów tak dtúl 
tarałoby się o dowody osobiśł 
że wybory 

nie odbyłyby się nigdy. 
Tak więc mamy jasny dowó 
że do rady Kasy Chorych sta 
ły się przedostać indywidua 
żupełniej niepowołane i nie 4 
powiednie, Na szczęście zap 
biegło” temu mądre  posunięń 


tej Maniak 


czynne. Straty  ponosz: 
przez firmę idą w miljony z 
tych. 

Jest jednak jeden punkt, 
który może rozbić sle konie 
cja sobotnia: primktem tym jå 
żądanie robotników co do. 
uznania delegatów fabrvcznyć 
i związków zawodowve. 
daniu temu firma uparcie 
sprzeciwia, przedstawic 
związków robotniczvch zaś ý 
tego właśnie punktu uzależni 

dzenie pertraktacyj 4 
do cennika płac robotniczych. 
Miejmy jednak nadzieję, 
I w tym wypadku firma pójdź 
na ustępstwa, A wówczas # 
kończy się zatare. który Jë 
wysoce niebezpieczny dla 
stwa, 


Zdarzeniaiwypadk 
ubiegłej doby. 
(—) Na wczoraiszem pos 
dzeniu rady mieiskiei odrzu 
no projekt zamiany akcyj To 
Elektrycznego. 

Następnie krytykowano w 
stry sposób przekroczenia bi 
żetu, 

(—) Premjer Bartel wygło: 
na wczorajszem posiedzeniu k 
misji budżetowej Sejmu prz 


mówienie, w którem wyjaś 
prayenyny opóźnienia zamkni 
rachunkowych, 


Wyłoniła się konieczność s 
dyfikowania prawa budżeto 
go, albowiem dotychczas żadi 


przędzalnie widzewskie są M * 
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> Eh 
Í | 
Fryzjer W 

się na sw 
enta, który s 
chowaniem si 
lał mu się w 


ewnego 
Wielki pisarz, 


aby 
do zakładu i 
remonji w k 
nem dla klier 
Żył mu na s; 
gotował myd 
%ię zabrać d 
rzy, gdy mis 
festem przer 
= Zaczel 
wyciągną 
wek i kartke 
Pisać, Brassie 
zywał się ów 
pendziem w i 
skończył not: 
-śpostrzegał g 
ty zapałem ts 
bazgri 
zatrzymując 
Ment, jakby | 
znowu pisał 
akoniec I 
wa! słowa. 
— Gdy pa 
czy, to ja.. 
— Nie prz 
— odparł suc 
cze minutę, a 
do pańsk 
Atoli upłyv 
tem kwadran: 
lem w rękac 
żłarzonych wę 


koniec pow. 
jeszcze iść w 
1 śpieszę s 


Dr. H 
ULICA 
Choroby skó 
Przyjmuje do 1 
W niedz. 11 — å 


Dio niezamoż 


„Gwoździ 
„Marynar 
WD ZIT METEN 


EDMOND JA 


(metień 


— Patrz, 
mlot? — rzel 
trochę zaam) 
przyglądałem 
grzebieniowi 
cemu w pude 
półce za szkł 
miot każdy b 
ju arcydziełe 

Pan Vigil 
rych mówię, 
ry. Odwiedza 
dróżował kie 
dał piękne zł 
rej był jed 
przedstawich 
wśród niezró 
rozmów, sw 
niem starca, 
wać fakty i p 
we. 


rząd jeszcze takich zamkni 
nie przedkładał, 
Rząd za pół roku będzie m 


przedłożyć sprawozdanie za | 
słałnie 2 lafa, 


8 Inteligentnych, wymownych, energicznych 
panów i 4 panie do wyborowej akwizycji 
jako przedstawicieli poważnego przedsiębiorstwa, 
rodzaj akwizycji amerykański, praca obwodowa, 


Zarobek 300 —400 i 600 zł. niesjątnie. 


Zgłoszenia przyjmuje Dyr. BAUER, Traugutta 8, 


letni Franciszek Gulak, za- 
mieszkały przy ulicy Drew- 
nowskiej 68, w rowie podczas 
kopania uległ zatruciu gazem. 

Nieprzytomnego wyciągnię- 
to z kanału I zawezwano ka- 
retkę miejskiego pogotowia ra- 


— Nie um 
dzieć, dlacze 
znajduje się | 
starv przyjac 
szcze wytlur 
dlaczego pra 
zostałv dla r 


CHOROBY PŁUC 


Suchoty, są uleczalne za pomocą naszej 
naturalnej metody. 


BEZPŁATNIE wysyłamy każdemu cierpiącemu 
broszurkę pouczającą. 


Oszczędnością 


Adresow. FENIKS* D. 2, tunkowego. Lekarz po udziele- z Wysłuchiwał 
Ooo =P E niu pomocy odwiózł Francisz- II p. front tylko w dniu 22/XI od godz. 3—6 wiecz. pracą cierpliwością 
(Na porto znaczek dołączyć) ka Gulaka, i w dniu 23/X] od godz. 10—12 w poł. łych: w 


w stania cieżkim 


kiem prawde 
do szpitale. 


narody się bogacą. 


Chorych? 
ez władze 


sy Chorych. 


a o takie c me 
iministracja państ 
1 od każd 


'atela; dowód obi 


owód osobisty, 
; w gruncie rzeczy! 
„mo; dowód taki m 
(ażdy nawet chlog 
nie marzący byńl 
jmowaniu jaki 8 
inisterstwo Pracy 
rostu: kto to są Gl 
rzy rwą się do 
e Chorych w Łod 
śnie w zupełności 


pytanie stało 

niesłychan hed 
; bowiem, ogra 
ość kandydatów 


wet dowodów osol 
wa się również pi 
że wielu z nich 
ist komunistyczna 
izji z kodeksem 


niejsza, że nasku 
adz nadzorczych 6 
wi kandydaci nie 


sypały się ze stró 
jch uderzono 
ejsce najczulsze 
la wczorajszem pó 
ządu Kasy Cha 
ostała uchwała ca 
wego odroczenia 
sy Chorych, by 
li możność zaopa 


wód osobisty, 
zaiste, dlaczego 
| tem dotychczas? 
eż każde dziecka! 
> obywatel musi f 
| rodzaju dowód. 
głęboko przekoni 
indydntów tak dłu 
ę o dowody osobiśł 


vylyby się nigdy. 
mamy jasny dowi 
Kasy Chorych sta 


jepowołane t nie 6 
częście zaf 

posunidł 
ńrrztch 


Mi 


ia na stro. 


„widzewskie są 
Straty  ponoszdł 
idą w miljony zł 


iak ięden punkt, 
rozbić sie konie 
+ pimktem tym jg 
otników co do 
gatów fabrvcznyd 
zawodow 
firma 
pr w 

obotniczych zaś 6 
è punktu uzależni 
mie pertraktacyi 6 
łac robotniczych. 
ednak nadzieję, 
padku firma pójd: 
a. A wówczas # 
który ji 


liaiwypadk 
jłej doby. | 
vczoraiszem poslů 
mieisklef odrzuci 
imiany akcvj To 
10. 

krytykowano w 

przekroczenia bi 


er Bartel wygł 
em posiedzeniu Ki 
owej Sejmu p 
 którem wyjaśi 
>óżnienia zamkni 
ię konieczność sl 
prawa budżetowi 
dotychczas żad: 
takich  zamknić 


lał, ] 
ł roku będzie móf 
orawozdanie za (| 


ZZA 
ędnością 


pracą 
się bogacą. 


-spostrzegał go więcej, Ogarnię- 
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— 


fle oli znak 


omiych udri! 


Wiktor Hugo 1 fryzjer. 


Fryzjer Wiktora Hugo skar- 
się na swego dostojnego kli- 
enta, który swojem dziwnem za 
chowaniem się, niemało istotnie 
mu się we znaki. 
Fewnego dnia wszedł 
wielki pisarz, jak zwykle, 
aby się ogolić 
do zakładu i rozsiadł się bez ce 
temonji w krześle przeznaczo- 
nem dla klientów, Fryzjer zało- 
żył mu na szyję ręcznik, przy- 
$otował mydło i pędzel i miał 
Się zabrać do namydlenia twa- 
Tzy, gdy mistrz pióra nagłym 
(estem przerwał mu: 
Z kaj pan, 
inal z kieszeni ołó- 
wek i kartkę papieru i począł 
Pisać. Brassier, tak bowiem na- 
żywał się ów fryzjer, czekał z 
Pendziem w rękach aż pisarz 
skończył notatki, ale Hugo nie 


ten 


ty zapałem twórczym 
bazgrał nerwowo, 
zatrzymując się tylko na mo- 
ment, jakby dla złapania myśli 
znowu pisał, 

Nakoniec Bassier 
wał słowa. 

— Gdy pan łaskawie skoń- 
Czy, to ja. 

— Nie przeszkadzaj mi pan! 
— odparł sucho pisarz — jesz- 
cze minutę, a będę 

do pańskiej dyspozycji. 

Atoli upływały minuty, a po- 
tem kwadranse, Fryzjer z pendz 
lem w rękach stał jak na roz- 
żarzonych węglach, 

— Panie — odważył się na- 
koniec powiedzieć—muszę dziś 
jeszcze Iść uczesać kilka pań.. 


HELLER 


ULICA NAWROT 2 
Choroby skórne | weneryczne. 
Przyjmuje do 10 r. 1 4 — 8 wlecz 
W niedz. 11 — 2 po poł. Panie 4 — 5. 
I h ceny lecznii 


zaryzyko- 


— Brawol — zawołał Wiktor 
Hugo głosem uradowanym, pa- 
nu się śpieszy i 

mnie także, 

I zerwawszy się z krzesła, zni 
knął za drzwiami, nawet nie ski 
nąwszy nikomu głową; zapom- 
niał nawet zabrać z sobą kape- 
lusza, który mu następnie ode- 
słano do domu. 


MIMOZA 


Dziś í dni następnych! 
awięto filmu polakiego. 


Za najlepszego psa świata u- 
jest buldog „Champlon 
„ którego  właścici 
jest Anglik, Fryde 
Walc. Pies ten otrzymał ną naj 


rozmajtszych wystawach aż 
trzysta nagród. 
Londyński klub psi — jakież 


bo kluby w Londynie istniec 
— nazwał tego buldoga „arc: 
dziełem Anglji*. Walcowi ofis 


„OIN (BIEC 


Uprasza się Szan. Publiczność o pra 


U 


wszednie o godz. d-o) w s 


Przewrót w taktyce wojennej? 


Karabmy maszynowe na tyłach 
nieprzyjacielskich. 


W stanie Teksas (St. Zjed- 
noczone) odbyły się teraz m 
newry, a podczas nich miał 
miejsce pewien pokaz, który 
stanowić może przewrót w do 
tychczasowej taktyce wojen- 
nej. Jest to w każdym razie ol- 
brzymi postęp w porównaniu 
ze stanem dotychczasowym. 

W chwili, gdy generalicja, 
obecna na manewrach, ogląda- 
ła lotnisko, nagle sześciu żoł- 
nierzy, znajdujących się na 


wojskowym samolocie na dość 
znacznej wysokości, spadło na 
ziemię 


przy pomocy spadochronów, 
Wkrótce potem, również przy 
pomocy spadochronu, opusz- 
czono na ziemię z tego samo- 
lotu 

karabin maszynowy, 
aw trzy minuty rozległ się 
trzask wystrzałów. Strzelano, 
oczywiście, jak zwykle na ma 
newrach czy pokazach, do uro 
jonego „wroga 


Obecny przy tym generał 
mmerall wskazał przybyłym 
dziennikarzom, iż ten manewr 
rozwija nowe możliwości dla 
samolotów, które teraz mogą 
być używane jako środek ata- 
kowania znienacka. Dzięki te- 
mu dziś można niespodziewa- 
nie wysadzać oddziały wojska 
na tyłach nieprzyjacielskich 
1 szerzyć tam zrozumiały po- 
płoch. 

Jak na okres, kiedy się cią- 
gle mówi o rozbrojeniach, wy- 
nalazek to bardzo znamienny. 


„Zródło samotności” 


nie będzie już d 


swą zawartością. 


zaciekła 

z powodu 
Falls p. t. 
z 


Rozgorzała tutaj 
kampanja prasowa 

powieści p. Radclifi 
Źródło samotności” 


„Gwoździem" filmowego sezonu zimowego w Łodzi będzie świetna komedja pod tyt. 
„Marynarze i blondynki" w której popisowe role kreują Lois Moran i George O'Brien, 


„* © H O" 


Kiehorowany przedstawicie! pieno roli. | 


Narpiękniejszy buldog. 


Niby czarny 


rykanin za wspaniałe zwierzę| W centrum Nowego Jorku ro 
[10 tys. dol. Ale Wale stanow- |śnie nowe miasto — miasto, któ 
cze odmówił. re szczytami domów gubi się w 
| Najlepszy pies świata liczy |obłokach, a fundamentami 
obecnie | wgrzebuje się głęboko w ziemię 
dwa lata i trzy miesiące. |Wokoło głównego dworca — 
Pierwszą nagrodę otrzymał ja | Grand Central Station przy ul 
ko $ ak trzy mies. | odtąd |42-ej pną się coraz wyżej ku 
całe e było pasmem |niebu 
|nieustannych triumfów. kostkowe i ostrosłupowe wieże 


Imponująca wizja tycia łódzkiego według słynnej powieści | Następny program: 


WŁ Reymonta. W rolach głównych 3 
Jadwiga Smonaraka, Kax-Junossa Stępowski, | „CZĘOWIEK 
Ludwik Solski, Stanisław Gruszczyński I inny bez 


bywanie a 
obotę o godz 


pierwsze seanse, Kata czynna w dni po- 


moj w niedzialę o godz. 2-aj 


| sumienia" 


Sprytna bajeczka 


żony wielkiego Douga. 
Uprowadzenie siostry Mary Pickford. 


Znakomita gwiazda filmo- |Ogłuszyli oni uderzeniem pię- 
|wa filmu amery sgo Ma-|ści towarzysza artystki, po- 
|ry Pickford |czem ją samą skrępowali sznu- 
która również jest artystką fil- |rami i uwieźli 
nową, choć | swojem autem. 


mało znaną, Następnie napisali list do Mary 
|  Lottie Pickford wybrała się |Pickford, żądając 50 tys. dol. 
niedawno na wyclec auto-|okupu za siostrę. Sprawą tą 
mobilową w towa ie Ja- |je dnak zajęła się policja I zdo- 
cka Daugberty b. męża zmarł i|łała uprowadzoną 


|B y la Marr. Gdy Łottie| artystkę uwolnić. 
wracała do Hollywood, auto] Taką historyjkę puściły w 
jej zostało zatrzymane przez |kurs pisma amerykańskie. Naj 
czterech zamaskowanych ludzi | prawdopodobniej jest ona ob- 
semsa | ||CZONA na to, aby zrobić rekla 
mę nieznanej jeszcze Lottie 


| Pickford 
EEE I] 
LECZNICA. 


LEKARZY SPFCJALISTÓW I GA. 
BINET DENTYSTYCZNY 
przy Górnym Rynku. 

Piotrkow ka 294, tel. 22 - 89 

(przy przystanku tram. pabja :kich) 

rzylmuje chorych w chorobach 

zystkiełi specjalności od g. 10 ra- 


enerwowało ludzi 


|cej się życiem miłosnem kobiet 
Mianowicie magistrat Londy- 
nu kazał wycofać z ot 


prasy |y 


„+28. Stanowi: |n- wa 7-ej „o poł. Szczepienie ospy. 
m w Natomiast Wiek- |nnatlev (m szu, kału, krwi piwo- 
szość pism, a zwłaszcza „Mor mete) operacie, opatrunki. 
ning Post“ I „Dally Herald" u- 


Porada 3 złote. 
— Wizyty na mieście = 


ważają ten,zakaz za barbarzyń 
stwo. godne wieków średnich. 


Wybitni krytycy angielscy u- zaj, are ROWEROWY. T 

ważają. iż „Źródło. samotno-| © Świetne  Naświetlania lampa 

ści jest dziełem Ę kwarcowa, Roentgen. Zevy sztu- 

wysokiego artyzmu czne, korony złote, platynowe I 

dalekiem od jakiejkolwiek por- o: 

NOCZAŃ JANIEKOWWIEK POT= | ra: oad 08 4-3 oddziel noczeknlla 
Autorka książki sprzedała | 

swój dom, aby móc wdrożyć 

| y 

|przeciwko  magistratowi pro- FABRYKA LUSTER 


į ODLEWNIA SZKŁA 
\J| J. Kukliński 


ŁÓDŹ 


Zachodnia 22 
Tel. 78-11, 


ków z „KOGUTKIEME 
kiego znanych od Int trzydziestu 

Zwracajcie uwagę i odraucaicie UPOR 
CZYWIE polecane aaśladownictwa w 
podobnem do naszego opakowaniu 


Gastec 
slenlem: do 


domu, Sprzedaż 


na raty | za gotówkę. 


cenach nab- | 
niższych. lustra. tre 
ma, toalety:  Jnsne, | 
ciemne w 
OSTRZEŻENIE. maat orka ura 
potedvicze oraz całkowite 
Chcąć nabyć proszki aasaego wyrobu, | adzenia nałnowszych stylów. 
należy przy kupnie ukcentować | | Zakład Tapicerski, 
wyraźnie tądać oryginninych pro: | Odnowie I poprawłanie luster z 


Str, 3 . 


rój mrówek 


krząta się armia robotników 
przy budowie drapaczy chmur. 


i 
o monumentalnym wyglądzie.. 
Powstają budynki, liczące 50, a 
nawet 60 pięter i tworzą nową 
dzielnicę drapaczy chmur, któ- 
ra będzie nowym cudem świata. 

Stare budynki demoluje się. 
Dniem i nocą wre niezmiernie 
gorliwa praca. Armja robotni- 
ków krząta się niby czarny rój 
mrówek. Już zniknęły nadziem- 
ne części budynków, a maszyny 
parowe 


wśryzają 


się w stare funda- 
menty, 


sięgając coraz głębiej, aż docho 
dzą do niezłomnej skały, która 
tworzy podstawę wyspy Man- 
hattan. A później rozpoczyna 
swoje działanie dynamit i tam, 
gdzie przedstem były drobne o- 
twory, powstają teraz przepaśw 
cie, Nowe fundamenty olbrzy« 
mich budynków zakłada się w 
skale i betonie 100 i 200 stóp 
pod poziomem ulicy, A później 
z ogromną szybkością rosną dra 
pacze chmur, 


Straszliwy hałas napełnia po- 
wietrze od rana do późnej no- 
cy. Ażęby uzmysłowić potwor= 
ną potęgę tego huku, możnaby 
go porównać z rykiem niezlicza 
nych armat. 

Widok zaiste zadziwiający, 
na który stara Europa nie zdo« 
będzie się tak rychło. 


AX 


| 


Jedną z najelegantszych i naj. 
efektowniejszych artystek fil 
mowych Ameryki jest Mildred 
Harris, znana łódzkim kinoma- 
nom z szeregu obrazów wy- 
twórni „Universal”, 


EDMOND JALOUX. 


imeień z szylineu 


— Patrzysz na ten przed- 
mlot? — rzekł im Roman Vigil 
trochę zaambarasowany, gdy 
przyglądałem się zwyczajnemu 
grzebieniowi z szyldkretu, leżą 
cemu w pudełku na naiwyższej 
półce szkłem. gdzie przed- 
miot każdy był w swoim rodza 
ju arcydziełem. 

Pan Vigil w czasach, o któ- 
rych mówię. bvł już bardzo sta 
ry. Odwiedzałem go często. Po 
dróżował kiedyś wiele i posia- 
dał piękne zbiory z epoki, któ- 
rej był jednym z ostatnich 
przedstawicieli. Darzył mnie, 
wśród niezrównanych w treści 
rozmów. swojem doświadcze- 
niem starca, umiejącego opano- 
wać fakty i piastować myśli no 
we. 

— Nie umiem panu powie- 
dzieć, dlaczego ten grzebień 
znajduje się tutaj, — rzekł mój 
stary przyjaciel, — a mniej je- 
szcze wytłumaczyć ci potrafię 
dlaczego prawa życia i śmierci 
zostałv dla mnie pogwałcone. 
Wysłuchiwałeś mnie zawsze z 
cierpliwością w ciągu lat ca- 
łych: wiesz. że jestem człowie 


uwierzysz mi tym razem? A 
jednak to, co ci opowiem, jest 
ścisłą prawdą. Spólrz na ten 
grzebień, moje drogie dziecko: 
trzymały go rece. które nie na 
leżały już wówczas do świata 
żyjących. 

Uroczysty ton mowy pana 
Vigil'a I coś niezwykłego jesz- 
cze, co w tej chwili brzmiało w 
jego głosie, zazwyczai tak spo- 
kojnym i jednostainym, przeję- 
ło mnie lekkim dreszczem 0 
zmierzchu tego dnia jesiennego, 
przy wyciu silnego wiatru. 

— Ze wszystkich kobiet, ja- 
kie kochałem — rzekł pan Vigil 
wychodząc ze swej rezerwy, — 
jedna z nich, gdy wracam do 
niej wspomnieniem zdaie sie po 
siadać coś królewskiego. Czy 
była ze wszystkich najpiękniej 
sza? Nie zdaje mi sie. Naimą- 
drzejsza? Wątpię. Czy kochała 
mnie więcej niż inne? Nie jes- 
tem tego pewny. Wiem tylko je 
dno, że ja sam, gdy byłem z nią 
czułem się młodszy. silniejszy, 
bardziej kochający. Dokoła niej 
unosiła się atmosfera odurzają- 
ca, niebiańska. Bvła wysoka. 
ciemnowłosa. pańska, zlekka 
wyniosła bardzo smutna i bar- 
dzo gwałtowna. Z meżem swo 
im bvła bardzo nieszczęśliwa, 
iak sadzę głównie z własnej wi 
nv: nie ulerała nikomu. nie u- 


kiem prawdomównym, ale czy 


miała się pogodzić z rzeczywis 


tością. Odznączała sie niebywa 
łą odwaga, Dla jasności mych 
wspomnień przypuśćmy,  Ż 
zwała się Odetta.. Tak jest... 
im więcej myśle o niej. tem bar 
dziej uderza mnie spokoine I sil 
ne męstwo iei woli. Pewnego 
dnia odwiedziliśmy znajomą, 
która miała psa wilka. bardzo 
złośliwego. Kasał wszvstkich. 
Dnia tego nie było tei pani w 
domu i pies był na wolnoś 

Błagałem Odette. by cofnęła się 
natychmiast I nie wchodziła do 
ogrodu. Roześmiała sie tylko. 

— Pies ten gryzie tylko 
głupców, — rzekła. 

Nalegałem pomimo tego, by 
odeszła; wzruszyła tvlko ra- 
mionami 1 zbliżajac sie do psa 
przemówiła do niern ełosem fed 
nocześnie czułym i rozkazują- 
cym. Pies w istocie nie ugryzł 
Odettv. 

Widzisz, że miałam ra- 
cję, — rzekła, a pies szedł za 
nią, poruszając ogonem. 


Opowieść ta wvda ci się 
czemś, nie mającem żadnego 
zwiazku ze zdarzeniem. które 


ci opowiem. A jednak. edybym 
nie wiedział, że Odetta nigdy 
nikomu nie ustepowała, nie 
mógłbym był tak łatwo uwie- 
rzyć w to, co stało sie później... 
Czy wiecej od innych uszczęśli 
wiłem Odette? I na to nie potra 


fię ci odpowiedzieć. Przypomi- 


dno z naszych ostat |detta była wów zupełnie 
h spotkań, podczas którego |z Jednakże w ciagu mej 
mniej odporna. mniej dale ści. która trwała dwa 


ka niż zazwyczał. Sbofrzała na [mi listach swvch do 
mnie w pewnej chwili z czułoś- |mnie skarżyła sie na stałe cier- 
cią, pełną powagi i uroku: lenia natury raczei moralnej 

— Nie wiem. Romanie, — fizycznej, lecz nie budziło to 


rzekła, — czy dłu szcze wi |mego nienokoju. 
dvwać się będziemy. Nie zdaję 
sobie sprawy. co to bedzie, ale 


W powrotnej drodze spotka 
ła nas gwałtowna burza. po któ 


coś jednakż rozłaczy  NAS|rej jednakże nastapiła najpięk- 
Ó „Chetałbym ci powie- jsza pogoda i podróż odbyła 
dzieć, mój przyjacielu, zanim |się zupełnie spokoinie. 


zajdzie ta rzecz nieunikniona, 
z toba cierpiałam mniej niż 
z innymi i że dałeś mi — chwi- 
lami — zapomnienie, Co do 
mnie, nigdy riawet wiedzieć nie 
bedziesz do jakiego stopnia cię 
kochałam. Wstvdliwość dotąd 
zabroniła mi mówić o tem... 

prze- 


Pomimo to. ostatnie! nocy, 
poczułem jakąś nieopisaną trwo 
zę w chwili, gdy układałem się 


ku na bok na waskiem swem po 
słaniu, nie mogąc zasnąć wo- 
bec ponurych obrazów. które 
przychodziły mi na myśl znie- 
nacka. pierzchaiac równie szyb 
ko. Zasnąłem wreszcie ciężkim 
snem, 

Wśród nocy zbudziłem się na 
gle z uczuciem wielkiego niepo 
koju. Trzesłem sie z zimna, ob- 
lany potem. Znienacka. tuż 0- 
bok swej złowv, poczułem ra- 
czej niż usłyszałem suchy, lek- 
ki trzask jakiegoś przedmiotu 


— Mówisz w czasie 
złym, Odetto, Dlaczego? 

— Dlatego. że miłość nasza 
należy do prz . mój bied 
nv przyjacielu, czy nie pojmit- 
Jiesz tego? 

Nie przywiazywałem żadne 
go znaczenia do dziwnych słów 
mej kochanki, przypomniałem 
ie sobie znacznie póżniei i wów 

i 


czas dotknęły mnie złeboko. [spadającego ze znacznei wyso- 

Wkrótce potem zostałem |kości. Zapaliwszv światło. spoj 
zmuszony  wyiechać do Egiptu |rzałem na zegarek. Bvła godzi 
w misji ofieialnej, w towarzy- |na pierwsza i minut nieć po pół 
stwie dwóch uczonych. Wsięd: cv. Posznkałem na ziemi te- 


iśmy na okręt w Marsylii. 0-1go, co upaść mogło. Ręka moja 


do snu. Przewracałem się z bo|7, 


namacała grzebień. 
bień z szyldkretu. który tutaj 
widzisz przed soba. Przejęło 
mnle to: kształtem swym przy* 
pominał te, które nosiła Odetta. 
i które były dość niepospolite- 
> rodzaju. Oczywiście sądzi* 
łem narazie, że kaiute moją po- 
przednio zajmowała jakaś ko- 
bieta | że zapomniała tero szcze 
nółu toaletowego. Ale kajuta 
jest niewielka i lakimże sposo- 
bem grzebień mógł spaść z gó- 
ry? Zresztą posługacz mówił 
mi poprzednio. że w ciagu ostat 
nich trzech podróży kaiutę za- 
tvlko meżczyźni. 
rozwiazania za 


ten grze- 


Czy 
Nie wiem dotad. Wiem tylko ty 
le, że owej nocy. powróciwszy 
z zebrania towarzyskiego. o go 
dzinie 1 minut 5 po północy O- 
detta zmarła nagle. rozczesując 
się przed |ustrem. Nie wiem, co 


rozwiązałem ią dziś? 


ty pomyślisz o tem zdarzeniu, 
ale moje przekonanie jest sta< 
nowcze. Ten trzebień z szyld- 
kretu umieściłem tutaj za 
szkłem. Wierze, tak lést, wie- 
rzę ze wszystkich sił duszy, że 
przedmiot. któremu się tak 
przyglądasz, trzymały rece, nie 
należące już do Świata żvją- 
cych.» TŁ e 
—X— 
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Czerwona łona nad spokojną wioską 


Zagroda zamożnego 


doszczętnie. 


m Łódź, 22. 11. Ubległej nocy 
około godziny drugiej, we wsi 
Pyzdry-Zwierzyniec, pod Kali 
szem wybuchł 
ogromny pożar 

w zagrodzie zamożnego weś- 
niaka Ignacego Roszczkow- 
skiego. Zanim pobudzeni ze 
snu wieśniacy pośpieszyll z po 
mocą cała zagroda stała już w 
płomieniach. Płacz ł krzyki ro 
dziny pogorzelca oraz ryk wy 
straszonego bydła, które wy- 
pędzano z płonących budyn- 
e potęgowały grozę sytu- 
acji, 

Okoliczne oddziały straży 
ogniowej nie widząc możliwo- 
ści uratowania zagrody Roszcz 
kowskiego, ograniczyły się do 
zabezpieczenia sąsiednich bu- 
dynków, co się też 

całkowicie udało. 
Nad ranem pożar zlokallzowa- 
no. Wyratowano jedynie mwen 
tarz żywy. Dom mieszkalny, 
stodoła, obora, chlewy, kurni- 
ki, narzędzia rolnicze I t. p. 
spłonęły doszczętnie. 

Pożar jak ustaliło przepro- 


£ Pabjanic donoszą: 

Z dniem 1 stycznia przyszłe 
Ko roku w Pabjanicach zosta- 
nie zlikwidowany areszt miej- 


Magistrat m. Pabjanic wy- 
chodząc z założenia, że mlasto 
nle jest obowiązane do łożenia 
dużych sum na { 
~ utrzymanie aresztu, Dać 

í ‘ ? w 


‘Zebrania 

Jutro winni się stawić przed 

misją kontrolną Nr. 1 urzę- 
tlującą przy ul. Leszno 9 męż- 
czyźni rocznika 1903 zamiesz- 
kall na terenie 12 komisarjatu 
P. P., o nazwiskach na litery: 
od A do'Z.; przed komisją kon- 
trolną Nr. 2 urzędującą przy ul. 
iNowo-Ceglelnianej 51 wszys- 
cy rezerwiści rocznika 1894, 
zamieszkali na terenie 1, 4, 6, 
A, 10;12, 13 1 14 komisarjatów 
P. P.; przed kdfhisją kontrolną 
Nr. 1, urzędującą przy ul. No- 
Iwo-Targowej 18, mężczyźni 
rocznika 1899, zamieszkali na 
terenie 2, 3, 5, 8, 91 11 komi- 


Samochód Kasy Chorych w rowie. 


Nieszczęśliwy wypadek członków zarządu. 
|nęły się I samochód wpadł do 


Częstochowy donoszą: 

Samochód Kasy Chorych, któ 
tym P członkowie zarządu 
ipp.: Paradowski, Lula i Stanios 
z kylsig iacta poświęcenia bu- 
dynku Kasy Chorych w Kono- 
prze 4 wypadkowi 
| mlesz. iwemu 
pod Sabinowem, Oto gdy nowo- 
zaangażowany szofer Chaładaj, 
chcąc wyminąć cyklistę zanad- 
to zi z a następnie skręcał 
ma środek szosy, tylne koła osu- 


NULJAN KRZEWIŃSKI. 28) 


JADZIA z TADINI. 


3 Powieść, 


= 
E Panie/ motorniczy, niech 


pan skręci teraz przez Wierz- 
bowa I plac Saski, potem Mazo 
iwiecką i Szpitalna na Chmielną 
do „Royalu“, 

Ta propozycja wyszła z ust 
ryżego Władzia. który do nich 
w czasie podróży nocnym tram 
wajem wlał wieksza ilość na- 
Jewki wiśniowej. 


Z trudem motorniczy I kon- 
fiuktor wyperswadowali Wta- 
dziowi, że tramwai jeszcze się 
nie „naumiał* chodzić po uli- 
pach, gdzie zaniedbano przed 
jem szyny położyć. 

Przed Brystolem tramwaj 

trzymał się z szyklem, a o- 
aj tramwajarze uroczyście że- 
gnali wesołych pasażerów. Wła 
ciwie to tylko trzech z nich na 
zwać było można wesołymi, 
gdyż Ludwik jakiś był zamyślo 
ny i dość biernie zachowywał 
się wobec aktywnej wesołości 
kompanów. Gdy służący w gar 
derobie hotelu zdeimował z 
„nich palta, zrobił uwage: 


wieśniaka spaliła się 


|wskutek zbrodniczego podpa- 
lenia. n 
Śledztwo w celu wykrycia 
sprawców prowadzi policja, 
Pogorzelec wyrządzone | tc 
przez pożar straty oblicza na 
sumę 


30 tysięcy złotych. pi 


KRATECZKI. 


Przepiękny wiersz lapoński 
czy też chiński powiada: 
Kobiety nie bii nawet kw 
Nie wolno, nie masz pray 
Czyś jej kochankiem. mężem, 

bratem 
Kobiety nle bij nawet kwiatem. 

Ktoś złośliwy strawestował 
te słowa w ten sposób: 
Kobiety nie bij nawet kwiatem, 
Do bicia użyj draga ,., 

Nie ulega kwestii, że każdy 


is 


je 
z 


z którego korzysta nie tylko 


ło się posiedzenie 
skiej m. Pabjanic, na które rad 
i z PPS-u 


nych czasach 
jwadzone dochodzenie powstał lz nas dżentelmenów w każdym ai, tg 


Linia aresztu miejskiego w Pabjanicah 


względniona prośba magistratu. 


ma ona 
cepsy, a 
bokse 


LLECO 


e—a 


Radny Skwarka zrzekł się mandatu. 


Z Pabjanic donoszą: 
W dniu onegdajszym odby- 
rady miej- 


nie przyszli wcale, 


zaś ortodoks! i sjoniści prezen- 


owani byli nielicznie. 
Na porządku dziennym ob- 


rad rozpatrywane były: kores- 


ondencja, regulamin miejski 1 


Walna bitwa 


calu, zawsze stosować się bę- 
dzie do oryginału egzotycznego 
wi 
żna bić kobietę. te istote słabą, 
delikatna, subtelna. 
T 

lem, by zdobyć sie na coś po- 
dobnego. 


sza. Bo, naprawde. fak mo- 


jak kwiat. 
rzeba bvś naprawde wanda- 


ALOJZY KRUPCZYK. 


Coprawda sytuacja w obec- 
nieco zmieniła 
. Kobieta dziś nie iest już tą 
otą słabą, niezaradna. Dziś 
dobrze rozwinięte bi- 
pieści zawodowego 
a. Niejeden meżczyzna, 
st dziś słabszy od niewiasty, 
zapałem uprawiałacei sporty. 


Mimo wszystko ten kto radzi 


miasto lecz I cały powiat ła- |pję kobietę dragiem, nie zastu- 


skl, wystosował do odnośnych 
czynników odpowiednie pismo 
prosząc o zlikwidowanie aresz 
tu przy magistracie. 

Podanie magistratu jak się 
dowiadujemy zostało przychyl 
nie potraktowane. 


= 


zuje na miano człowieka rycer 
sklego, Chyba każdy sie z tem 
zgodzi. Choćby 
miał przed soba, która zbije go 
na 
nie ruszy. 


nawet atletę 


t kwaśne jabłko, on jej palcem 


Tak jest, ale nle we wszyst- 


kontrolne. 


sarjatów P. P. o nazwiskach 
na litery: od A. do Ł.; przed ko 
misją kontrolną Nr. 2, urzędu- 
ul. Konstantynow= 
skiej Nr. 62, mężczyźni roczni- 
ka 1888, zamieszkali na terenie 
2, 8, 5, 8,91 11 komisarjatów 
P. P. o nazwiskach na litery: 


REJESTRACJA 
rocznika 1908. 


Jutro winni stawić się za- 
mieszkali w obrębie 13-g0 ko- 
misarjatu policji o nazwiskach 
na litery: Sz, T, U, W, Z, Ż. 


kich sprawach, Taki np. Alojzy 
Krupczyk nie czytywał nigdy 
ut japońskich ani chińskich i nie 
uznawał kurtuazii wobec dam. 
Wogóle był to człowiek skory 
do bicia każdego bez różnicy 
płci. Z tego powodu miał mnó- 
stwo wrogów, zwłaszcza w 
tym domu, gdzie mieszkał przy 
ulicy Wróblei 17. Nie było są- 
slada ani też sąsiadki. z którąby 
nie miał kiedykolwiek i o cokol 
wiek scysyj słownej lub. też 
czynnej. Taki już był ten Alojz 

Krupczyk, A jego pożycie mał- 
żeńskie? Lepiej o tem nie mó- 
wić. Niemal każdero dnia po- 
między nim a żona dochodziło 
do awantur i bójek, których od- 
" |&losy napełniały cały dom zło- 
wrogim echem. A bił żonę, isto 
tę słabowitą czem popadło: pa- 


rowu, gdzie wywrócił się do gó- | W 


ry kołami, 

Z pośród jadących ciężej po- 
szkodowany został p, Paradow- 
ski, a lżejsze potłuczenia odnie- 
śli pp. Lula i Stanios, którzy w 
cą później przybyli do Czę- 
stochowy na uroczystość poświę 
cenia nowego gmachu Kasy 
Chorych. 

Samochód nie doznał poważ- 
niejszych uszkodzeń, 


dancingu szpilki nie wetknię, 
tak nabite gości. 

— No, njc. Zajrzymy, jak 
tam Messalce w malinowej sal 
ce się powodzi — powiedział 
Werner. 

— Uprzedzam panów. że tam 
sama mniejszość — zauważył 
służący, przymrużaljac łobuzer 
sko jedno oko. 

Gdy stanęli na progu sali, 
huczącej muzyką i warem roz 


mów, prowadzonych z tempera |kó 


mentem iście wschodnim — 
przekonali się od pierwszego 
rzutu oka, że szwaicar miał ra= 
cję: sala mieściła w sobie naj- 
mniej o 50 procent zadużo pub- 
liczności, która bez reszty nale 
żała do „mniejszości“, jak na- 
zwał ich portier. 

— No, wracaimy — powie- 
dział gruby Kazio — w tym tło 
ku nawet cienki Krzewiński by 
się nie zmieścił, gdyby był z 
nami, a cóż dopiero ja. 

— Czekajcie — zapropono- 
wał Werner — popatrzymy tro 
chę aż skończą tańczyć, 

Gdy orkiestra zaczeła stop- 
niowo cichnąć, dając tem znać 
tancerzom, że taniec się koń- 
czy, ozwały się jak zwykle gło 
Sy: „Mało, mało"! Jeszcze raz 
zagrano bluesa i po skończeniu 
danserzy odprowadzili damy na 
miejsca. 


ła 


cl 
mi 


bi 


st 


, (ee Prosze Jąśnię panów, NA 


Gdy nareszcje środek dan- 


w: 
nym basem: 


bionej 
która w tym czasie dzierżawi- 
ła dancing w Brystolu, Z tei ra 


sem, kijem, krzesłem lub też po 
lanem drzewnem: stale kobie- 
cina chodziła z guzami na gło- 
jie. podbitemi oczyma i sinla- 
kami na całem ciele. Aż wresz- 
cie raz zbił Alojzy Krupczyk żo 
nę tak, że musiała przez dwa 
tygodnie leżeć w łóżku. 


Zbuntowały sie wówczas są 


sladki 


a 
— Nie możemy pozwolić na 


to, aby ten cham tak sie znęcał 
nad swą żoną! Damy mu pater 
noster, 


cingu był już swobodny, aktor 
pociągnał swolch trzech towa 
rzyszy pod sam żyrandol, Tzu- 
cający jaskrawe światło na 
kwartet intruzów. szukających 
miejsc tam, gdzie już ich zda- 
w. 


ało się niema na lekarstwo. 
Werner podniósł w górę pra 
a rękę I zawołał swvm potęż- 


— Ślachietne izraelity, po- 


zdrowienie od czterech katoli- 


w! 
— Werner! Werner! Brawo 


Werner! — ozwały sie okrzyki 
dookoła. 


W jednej chwili jakiś gruby 


bankier rzucił sie aktorowi na 
szyję, 
Władziem, a za oicem poskoczy 


nazywając go słodkim 


i urodziwa jego córeczka, 0- 


fiarowując dowcipnemu Wta- 
dziowi bukiecik róż. 


Różnego wieku I urody pan- 


ny i mężatki zarzucity go bukie 


kami, serpentinami. piłeczka- 
i i confetti. 
W jednej chwili utłoczono się 


ubito jeszcze bardziej. aby zro- 


é miejsce dla „czterech kato- 


lików*, Teraz zaczeła się już za 
bawa „na całego". 


piewano, rrano na ustnych 


*armoniikach. Werner miał hi- 


oryczną mowe na cześć ulu- 
prymadonnv oneretki. 


Posiedzenie rady miejskiej m. Pabjanic. 


sprawa pożyczki z Banku Ko- 
munalnego. 

Odczytano list radn. Skwar 
ki, który zrzekł się swego man 
datu. Na miejsce ustępują: 
do rady mi iej wszedł p. 
bański, członek Resursy Rze- 
mieślniczej, 

Posiedzenie rady zakończy 
ło się o godzinie 12 w nocy. 

EZ 


na podwórzu. 


NA PODWÓRZU. 

I stało się. Jedna z odważniej 
szych sasiadek sprowokowała 
na podwórzu kłótnie z Krupczy 
kiem. Ten nie wiele myśląc, huk 
nał ją w łeb, Kobietka w krzyk. 
A wówczas jakby na dany znak 
ze wszystkich stron zbiegły się 
sąsiadki k z iakiemś tę- 
pem narzędziem w reku. Posy- 
pały się razy jak groch na gło- 
wę Krupczyka. Użył bo użył. 
Do krwi go pobiły zacietrzewio 
ne kobiety. Z ledwościa wyrwa 


Z Poznania donoszą: 

W jednym z hoteli przy ulicy 
św. Marcina pozbawił się życia 
wystrzałem z rewolweru 

sekretarz adwokacki, 
Leonard Głazik z Chełmna na 
Pomorzu, 

Przybywszy do Poznania Gła 
zik wynajął pokoik w hotelu i 
mieszkał w nim trzy dni, Czwar 
tego dnia rano, gdy służąca, jak 
zwykle, chciała wejść do poko- 
ju, aby go sprzątnąć — zastała 
drzwi zamknięte, Zajrzawszy 
przez dziurkę od klucza, zauwa 
żyła rozwieszoną na krześle ma 
rynarkę. Sądząc, że gość śpi, 
powtórzyła pukanie, Gdy i to 
nie pomogło powstało u niej po- 
dejrzenie, iż musiało się stać 

jakieś nieszczęście, 

Przywołano więc policję, któ- 
ra otworzyła drzwi wytrychem. 

Po wejściu do pokoju, policja 
zauważyła leżącego na podło- 
dze bez znaku życia Głazika, a 
opodal browning, którym się on 
zastrzelił. Na stole znaleziono 
trzy listy, z których pierwszy 
zaadresowany był do najstarsze 
go synka denata, w drugim raie- 
ścił się testament, a trzeci skie- 
rowany był 

do władz policyjnych, 

W pierwszym denat żegna się 
czule z trojgiem dzieci i prosi je 
aby się za niego modliły I nie 


| a EEEE 
Dr. H. LUBICZ 


ulica Ceslelniana 43, tel, 41-32. 


Specialista chorób skóravch. wene- 
rycznych | moczopłelowych. Naświe 
tlanie lama kwarcowa. 

Dla pań od 3—5 oddziel. poczekalnia 
Przylmule od godz. 8—10 1 od 5—8 


cji pękło tyle butelek szampana 
iż kelnerzy zwierzali się akto- 
rowi i jego trzem kompanom że 
to zaczyna już im przedwojen- 
ne czasy przypominać, 

Komik, zmuszony oklaskami i 
wywoływaniami, zaprosił do tań 
ca piękną córkę bankiera, któ- 
ry ich był zaprosił do swego 
stołu i wykonał ku entuzjazmo- 
wi publiczności swą słynną po- 
leczkę strażacką, Władzio w 
monoklu odbił mu danserkę, a- 
by puścić się z nią w zawrotny 
wir oberka, 

Sala trzęsła się od oklasków 
I okrzyków zadowolenia. 

Ludwik Ramor, korzystając z 
ogólnego zajęcia się tańcami i 
Raw wyniósł się po angiel- 


sku, 
Wsiadł do dorożki i kazał się 
powolutku wieźć do domu. 
Mieszkał w Alejach Ujazdow 
skich, Ale gdy mijał już Plac 
Trzech Krzyży, kazał nagle za- 
wrócić i jechać dorożkarzowi 
przez ulicę Dziką. 
„Wstąpił do piekieł, tę) dro- 
dze mu było" — pomyślał do- 
rożkarz, rad, że sobie nieźle za- 
robi, dzięki fantazji urżniętego 
pasażera, 
Pod 62-gim numerem zoba- 
czył ów osławiony „Cyrk”, Wa- 
hał się chwilę, — Miał ochotę 


wtarśnąć do środka. Zdrowy 
rozsądek przemógł, Co mu z 


Z Bydgoszczy donoszą: 
Spokojna wioska na Kaszu- 
bach Pomięczyno była świad- 
kiem tragicznego dramatu na 
tle erotycznem. 
ejaki Kożyczkowski, właś- 
ciel sklepu kolonjalnego i mło 
dy żonkoś, prowadził życie 
rozpustne I wyuzdane, 
Żonę swoją bił i katował, 
sam jeździł z pannami do G: 


Atak sąsiadek na lokatora. 


no go z rąk oprawczvń. Chodził 
później długo obandażowany, 
będąc obiektem drwin 
kolicy. Zaopatrzy 
obdukcję leka 

do sądu trzy A 
brały najbardziej intensywny 
udział w doraźnym wymiarze 
sprawiedliwości. W dniu wczo 
ralszym Antonina Suchodolska, 
Stanisława Karbowiak I Klemen 
tvna Dzioba staneły przed są- 
dem | zostały skazane każda na 
50 zł. grzywny. Sa — wi 


Ojciec trojga dzieci 


odebrał sobie życie w numerze 
hotelowym. 


dociekały motywów, dla któ- 
rych nie wraca do domu, W liś- 
cie zaś do policji napisał, aby o 
śmierci jego powiadomiono tyl- 
ko adwokata Szymańskiego w 
Chełmnie, a żonę dopiero po po 
grzebie. 

Głazik popełnił samobójstwo 
wskutek niesnasek rodzinnych. 


W dniu 2-go grudnia odbędzie 
się w auli Uniwersytetu War- 
szawskiego konkurs krasomów- 
stwa dla młodych prawników. 
Tematem między innemi jest 
mowa obrończa, W skłąd jury 
wchodzą: dziekan wydziała pra 
wnego Uniwersytetu Warszaw- 
skiego, prof. Tadeusz Brzeski i 
artysta Mieczysław  Frenkiel, 
lektor wymowy I dykcji. 

0.8.9. 

Komisarjat Rządu opracował 
przepisy o plakatowaniu afi- 
szów i obwieszczeń w Warsza- 
wie. Obwieszczenia urzędowe i 
organizacyj społecznych umiesz 
czane będą na specjalnych tabli 
cach, wywieszonych na kamie- 
nicach rogowych. Wszystkie in- 
ne cgłoszenia będą mogły być 
plakatowane wyłącznie na słu- 
pach miejskich; na bezprawne 
plakatowanie afiszów na mu- 
rach domów nakładane będą 
grzywny do 500 złotych, 

... 


Do komisji widowiskowej ma- 
gistratu na miejsce opróżnione 
przez śmierć ś, p. Kotarbińskie- 


tego przyjdzie? Może się tylko 
narazić na awanturę, Przecież 
mu chodzi o oddział żeński przy 
tułku. Z pewnością by go nie 
wpuścili, 

Ostatecznie zdecydował wra- 
cać do domu. Usiłował zgadnąć, 
czy Jadzia, mieszkanka tajem- 
niczego „Cyrku”, zjawi się na 
schadzce w „ltalji”, 

Życie, jakie prowadził i jakie 
otaczało go dzień po dniu, noc 
po nocy — już oddawna straci- 
ło dlań cały swój urok, 

Krytykował Innych, ale í sie- 
bie, Wszystko go nudziło, a czę- 
ściej budziło w nim odrazę. — 
Czuł się, jak człowiek, który 
przejadł się był homarów i ana- 
nasów i tęskni do kartofli z so- 
lą I razowege chleba. 

Ta dziewczyna, którą tak 
przypadkowo poznał „za kuli- 
sami” modnego dancingu, stano- 
wiła kontrast tego, co raziło go, 
jako pierwiastek kobiecości w 
teraźniejszych czasach, 

Snać to poznanie zdarzyło się 
w momencie podiwiadomego 
poszukiwania nowej podniety, 
nowego narkotyku, gdy już da- 
wne, nadużywane, coraz mniej 
działały na stępione 
żytego człowieka. 

Gdy znalazł się w swym sy- 


się natrętnie przez ciężkie, wel- 


pialnym pokoju, świt już wet | 
wetowę zasłony okiem 
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Zbrodnia wyuzdanego męża. 


Ponura tragedja cichel wst. 


ska. Pewnego poranku wyje 
chał do Gdańska w towarzyć 
stwie Otyli Pstrongowskiej <i 
Zpowrotem wstąpił do Kartuz 
gdzie młoda para urządziła s© 
bie sutą libację. 

Gdy powrócił do domu w star 
nie nieco podchmielonym, zaur 
ważył ze zdziwieniem, że żony 
niema, jak również wszystkich 
sprzętów domowych i dobytlw 
jaki jego połowica wniosła. — 
Nieszczęśliwa kobieta uciekła 
do swych rodziców, w obawie 

przed zemstą swego męża, 
który ustawicznie odgrażał się, 
że ją 

rewolwer i udał się na 
poszukiwanie swej żony. 

W drodze do domu teścia 
wstąpił do swego szwagra Mehe 
ringa, który już spał Awantur= 
nik stanął na progu izby i zas 
czął strzelać, Dwie kule ugodziły 


' |w sufit. Przestraszony Mehring 


wyskoczył z łóżka i schwycił | 
rękę, Zi 
paśnicy szamocąc, i się 
w kuchni, gdzie Kożyczkowsii | 
wystrzałem z rewolweru 

zabił niejakiego Krefta. l 

Po dokonaniu tego ohydnego 
czynu, oskarżony pobiegł da 
mieszkania swego teścia, gdzie 
mordercę rozbrojono,. 

Ponura ta tragedja znalazła 
swój epilog w izbie karnej w 
Starogardzie, Wyrokiem plerw< 
szej Izby Karnej w Starogardzie 
ohydny zbrodniarz został ska 
zany na trzy lata więzienia 


EPDE PRO. TY MY TZWY Ee 
Znawcy piją tylko 


łorbatą PERŁOWI 


mocna aromatyczna i wydńjna 
Firma egz. 140 lat 
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„ Echa ze stolicy. 
Życie Warszawy w kilku wierszach. 


go, mianowany został znany i ce 
niony artysta, Antoni Badnare 
czyk. 
.. «a 

Dyrekcja wodociągów obliczy 
ła, że suma należności zaległych 
za,wodę wynosl obecnie 3 miljo- 
ny 427.000 zł. Z tego odbiorcy 
prywatni winni są 743.000 zł. 


Bluro projektów budowy Me. 
tro przy warszawskiej dyrekcji 
tramwajów opracowało plan i 
kosztorys budowy pierwszej li- 
nji kolei podziemnej w Warsza. 
wie, Linja ta połączyłaby Mo. 
kotów z Muranowem, Koszt teļ 
linji wyniósłby 60 miljonów zło- 
tych, O ile uzyskanie odpowied. 
nich funduszów na ten cel nia 
napotka na specjalne trudności, 
pierwsza linja Metro gotowa bę 
dzie w roku 1935. W planie dal- 
szym przewidziane jest m. in. 


połączenie podziemne Dworca 

Wschodniego z Wolą. Ogólna i- 

lość wszystkich linij Metro w 

aj ze wyniosłaby około 40 
Im, 


—— 


Nie mógł zasnąć, 

Wstał, ubrał się w piżamę ł 
zaczął kłaść napoleońskieto pa- 
sjansa, wróżąc sobie, czy też 
spotka się jutro z Jadzią,„ 


XIX. 


W Paryżu na bulwarach des 
Italiens jest kawiarnia, nie twra 
cająca swym zewnętrznym wy- 
glądem specjalnej uwagi. Mo- 
żnaby ją łatwo wziąć za znany 
lokal, opodal się znajdujący, 
zwany — Cafć de la Paix. 

Ale o ile w ostatniej kawiar. 
ni zbierają się osoby nóżnych 
rodzajów zajęć, ras, narodowoś 
ci z przeważnie przejezdnych cu 
dzoziemców, o tyle w kawiarni 
na Boulevards des Italiens dają 
sobie rendez - vous pewne sfe- 
ry o charakterze również wybit 
nie międzynarodowym, ale na- 
leżące do jednej bratniej socje: 
ty pod względem sposobu zarot 
kowania I stosunku swego do 
kodeksów karnych, 

Jednem słowem — kawiarnia 
ta jest miejscem schadzek wszel 
kiego rodzaju hochsztaplerów, 
międzynarodowych  włamywa. 


nerwy prze|czy, handlarzy żywym towaren 
i innych „fachowców”, 


bije. Kożyczkowski pos | 
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Wyćrwałegi 


W roku 1924 
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ting Club w Chic 


ger idzie wiec 


i 


TEAT 


Celem lepszego 
ltekspirowskiego „Kı 
liższą premjerą 
Fzystając z zaang 
Featru Lwowskiego 
Bobote bleżącego ty! 
Sztuki L. Urwancowa 
Mitystka kreuje rolę 

Reżyseruje J. Ba 

Dziś „Ksiądz Mare 
ślawienic będzie mi 
Wzgiędu na rocznicę 
Ceny najniższe, Pi 


É TEATR 


Znakomita wykon: 
ft. Solska grać będzie 
zeze 4 razy dziś wi 
kę po poludniu oraz 
3 W sobotę i niodzi 


Premiera „Br 

W sobotę premiera 
Sabatina Lopeza „Br 
Adwentowiczem w p 
byc panie: E. Dzi 
z pp. K. Fabislak, 1 
Michalak. Reżysertuji 


TEATR 

Dziś o godz, 8.30 

9 godz. 4.30 po poł, I 
Radzyminem. 

W piatek o godz, 


49, kt dnt przył 
Tuglie) części „Matig 
polskiej 


at 278 __ 


męża. 

| WSI 
poranku wyje 
iska w towarzyć 
;trongowskiej, < 
tąpił do Kartuz 
ira urządziła 80% 
h 


C Nr.27 "ECHO" > 


Sport w kilku słowach. 


Mecz szachowy Warszawa | gracz Widzewa został ukarany 
— Łódź odbędzie się w czasie ostrą naganą za niesportowe 
od 24 — 25 b. m. w lokalu przy |zachowanie się na zawodach 
ul. Moniuszki Nr. 1. Pierwsze- | Widzew — Pe-Pe-Ge w Gru- 
go dnia w godz. 6 — 11, drugie |dziądzu. 
Ro 3 — 8 wiecz, 

Reprezentację Łodzi ustalo- |£ 
no następująco: Regedziński, |r 
Kremer, Mund, Rosenblat, Kol- 
ski, Frydman, Rosenbaum, Ap- 
pel i Landau. 

(—) Do Łodzi przybywa w 
plerwszych dniach grudnia 
szachowy świata dr. 


[l = SPORT = | 


Jak szczury z tonącego okrętu 
uciekają gracze z rozkładającej się Hasmonei, 


Na skutek definitywnie prz klubu, Tak wiec wedtug pogło- 
zonego sr ięcia Hasmonei |sek Krumholz i Gruenberg bę- 
Wowskiej z pitkarskiej do |dą grali w barwach Cracovii. a 
lasy A e Steuermann i Redler—w lwow 
„_ Szereg jej graczy skiej Pogoni. 
Zamierza opuścić barwy tego —— 


Dodd Zdsław Starosta mistrzem Polega 


Zawodnicy Czerwonych rozsławiają 
Łódź. 
10-lecia odrodze- 
ski odbył sie w Brześciu 
lad Bugiem „Pierv 
MY 10 kim, bieg napr: 
<lrzostwo Polesia", 


gracz 
na 2 
za roz 


ZK 


t do domu w stadi 
hmielonym, zate 
vieniem, że żony | 
mież wszystkich 
wych i dobytku 
vica wniosła. — 
kobieta uciekła 
ców, w obawie Ą 
; swego męża, 
nie odgrażał się 
ożyczkowski poe 
er i udał się na 
wej żony. 
> domu teścia 
jo szwagra Mehe 
spał Awanture 
rogu izby i zas 
le kule ugodziły 
ony Mehring 
łóżka i schwycił 


(—) Gałecki i Jasiń JA 


dług pogłosek obi . 7 
Warszawa A F s E „ rad | | 
(—) Żelazny, znany piłkarz a EA Í | 


Wisły krakowsk 

w związku z przeni 

się do Warszawy, zasilić jeden 
ze stołecznych klubów piłkar- 
skich. Ciekawe, który? 

(—) Korngold, doskonały 
technik napadu Warszawianki, 
postanowił wycofać się zupeł- 
nie z czynnego życia sporto- 
wego. 

(—) Jelski, obrońca stołecz 
nej Polonji, przeniósł się do 
Krakowa I wstąpił do „Wisły”. 

— Mecz Polska — Turcja 
prawdopodobnie nie dojdzie do 
skutku, 

(—) Z powodu zawieszenia 
Hasmonei nie dojdzie prawdo- 
podobnie do skutku niedzielny 
mecz z Warszawianką. 

(—) Pogłoski o tem, jakoby 
Polonia miała stracić 3 punkty 
wskutek udziału w jej druży- 
nie nieprawidłowo zgłoszone- 
go Kocha, nie odpowiadają rze 
czywistości. Koch grał w Po- 
lonji po uskutecznieniu przez 
zarząd klubu wszelkich wyma- 
zanych formalności. 


Union ma nadzieję. 
Sprawa spadku do 


k e 

6-io tygodniowy zimowy kurs lasy B 
kolarski, gdzie trenować bę- U an Pr dowiaduiemy, S. S 
dzie wespół ze znanym kola- | "on. który uważany jest już 
za przyszły klub B-klasowy nie 


NOTOWANIA ZŁOTEGO 
ZAGRANICĄ. 
Londyn 43.25, Zurych 58.25, 
Wiedeń 79.61 — 89, Praga 37850 


GIEŁDY ZAGRANICZNE. 

Londyn. Nowy Jork 487.97, 
Holandja 1208 — 18, Francja 
124,13, Belgja 34.893, Włochy 
92.57, Niemcy 203,55, Szwajcar- 
ja 25.188, Danja 18.195, Szwe- 
cja 18.147, Norwegia 18.993, Pra 
ga 163,62, Wiedeń 34,51, War- 
szawa 43.25. 

Paryż, Londyn 124,12, Nowy 
Jork 25.59 i pół, 

Nowy Jork. Londyn 485, Pa- 
ryż 390 3/4, Bruksela 13,90, Ber- 
lin 23.82 7/8, Wiedeń 14.07, Pra 
ga 296 i pół, Warszawa 11,25, 


z 
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Aljechin. 

(—) W sobotę senior spor- 
tu łódzkiego T. S. „Union“ ob- 
chodzić będzie 30-letni jubi- 
leusz swej działalności: W pro 
gramie uroczysta akademja w 
lokalu przy ul. Przejazd oraz 
rozdanie nagród członkom za 
25 lecie. 

Zasłużonemu jubilatowi re- 
dakcja „Echa“ składa tą drogą 
serdeczne życzenia. 

(—) W tym roku w KI. Tu- 
rystów założono 2 nowe sekcje 
piłki siatkowej | koszykowej. 
Od dwóch lat. wypadek ten 
zdarzą się co roku. 

(—) Pudlarz Władysław, 


.70, wrzesień 19.50, paź4 
dziernik 19.32, listopad 19.95, 
grudzień 20.01 — 03, loco 20,20. 

Liverpool, 21, 11. Amerykań 
Styczeń 10.23, luty 10.22, ma« 
rzec 10.23, kwiecień, maj 10.22, 
czerwiec 10.17, lipiec 10.07, sie: 
pień 10,09, wrzesień 10.02, paź4 

rnik 9.94, listopad 10,25/989, 
grudzień 10.24, loco 10.69, 

Egipska, Styczeń 17.82, ma- 
rzec 18,02, maj 18.21, lipiec 1844 
listopad 17.50, loco 18,30. 

Nowy Jork, 21. 11. Ameryka. 

Otw. Styczeń 19,82 — 4, ma+ 
rzec 19,80 — 3, maj 19.62 — 70, 
lipiec 19.46 — 50, październik 
19.05 — 6, grudzień 19.90 — 3, 

I n..śr. Styczeń 19.70, marzec 
19.69 — 70, maj 19.60, lipiec 
19.45, październik 19.02, gruw 
dzień 19.75 — 7. 

II n. śr. Styczeń 19,69 — 70, 
marzec 19,70, maj 19.61 — 2, lą 
piec 19.46, październik 19.02 — 
5, grudzień 19.76, 


Waluty dewizy i złoto. 


Zapotrzebowanie na dewi-| ZMIENNY NASTRÓJ DLA 
na zebraniu giełdy waluto- AKCYJ. 

. wzrosło jeszcze nieznacz- 

. Po niezmienionym kursie 


mali wartościąwe nagrody, u- 
iundowane przez p. starostę Ba 
rana, prezydenta miasta, preze 
sa związku osadników. grono 
e |nauczycielskie szkoły rzemieśl 
niczej, komisariat P. P, i t. d. 

W czasie biegu ulicami mia 
sta zainteresowanie mieiscowe- 
go społeczeństwa bvło olbrzy- 
mie. Cala 4-0 kilometrowa tra- 
sa i stadjon sportowy zapełnio- 

ojewodv Krahel- |ne zostały tłumami ludzi. Prze- 
+9 I tytuł? mistrza Polesia |szło 100 policiantów i kompania 
A a rok 1928/29, 2 i |rowerzystów utrzymywała po- 
iego Kreita. O baon ta 3 rzadek. 7 
tego ohydnega | 
my pobiegł da 4 582 
go teścia, gdzie 
|jono.. 
gedja znalazła 
zbie karnej w 
yrokiem plerw= 
w Starogardzie 
rz stał ska< 
1 więzienia 


1) Starosta (38 min. 
S) zdobvł puhar 


Kurs narciarski 


dla łódzkiej młodzieży szkolnej. 


Dowiadujemy się. że Ośro- |skl w Zakopanem dla hufców 
dek Wychowania Fizycznego |szkolnych. Kurs ten cieszyć się 
w Łodzi organizuje na s wa |będzie niewątpliwie dużem po- 
kacji zimowych kurs _ narciar- lwodzenięm. 


Na 6-cio tygodniowy kurs do Paryża 
Jedzie członek Unionu. 


Dowładujemy sie, że kolarz 
S. S. Unionu Pusch, który w u- 
biegłym sezonie kolarskim od- 
nosił mimo młodego wieku zna 


aw czasie treningów na bież 
Mi 10 kim pokonywał już w cza 
ile 33 min. 50 sek. 
_ Drugą impreza sportową 
 Wrześcia nad Bugiem. zakrojo- 
M również na wielka skalę był 
4 bleg rozstawny 


BAWEŁNA. 
Zamknięcie. Styczeń 19,98 — 
20, luty 19,95, marzec 19,97, 
kwiecień 19.89, maj 19.89 — 92, 
czerwiec 19,79, lipiec 19.72, sier 


Klężkiej walce zwyciestwo od- 
Mis? ót 82 p, p. w czasie 
Almin. 10,6 sek., drucie miejsce 
iz p. p. w czasie 10 min. 
ecie 9-ty Baon łącz- 


lą tylko 


[NONI 


zna i wydajna 


Paryża na 


Kursy akcyj nie uległy zbył 
wielkim zmianom. Jedynie ak« 
cje metalurgiczne wykazały o 


nie 
zawierano tr 


e dolarami 


Oprócz nagrody wedrownej 


czne sukcesy, bijac mistrza Pol |rzem warszawski sbywa 
+ A rzem warszawskim. prze ywa- 4 7 ji Zje b 
AC Ia i gen, bryg, Troianowskiera |skl Turowskiego. Reula 1 in- jącym również w Paryżu — |, ;7VBnule jeszcze ze spadku do |gotówkowemi St. Zjednoczo- |gójnie zniżkową tendencję, ins 
a | Mieczy a zawodniev otrzy 'nvch, wyjeżdża w stvczniu do z klasy B, gdyż nono sprawa me- |nych, utrzymały się także de- nemi akcjami obracano po kur: 


amota. na Holandię, New York I 


Paryż. Niżej notowano dewi- 
zy na Pragę o 1/4 gr. I na 
wajcarję o 1 gr. Poprawiły 
się kursy dewiz na Wiedeń o 
2 gr.. na Włochy o pół gr. i na 
Londyn o 1/4 gr. 


PAPIERY PROCENTOWE 
NIEJEDNOLICIE, 

W dziale papierów państwo 
wych poprawiła się tendencja 
dla 4 proc. Poż. Inwestycyjnej, 
która pokryła częściowo ponie 
sione straty zyskując 75 gr. na 
rsię, W dalszym ciągu słaba 
ta Dolarówka i obniżyła się 
jeszcze o 3 zł. Wszystkie pozo 
stałe pożyczki państwowe no- 
towane były bez zmiany, Z li- 
stów zastawnych zawierano 


czu z Widzewem, przegranego | wiz 
przez Union, ma bvć załatwio- 


na przychylnie dla Unionu. 


Specjalna zaprawa zimowa dla piłkarzy. 
Kurs gimnastyczny w klubie Turystów. 


Dowiadujemy sie. że sekcja |Kurs prowadzony bedzie przez 
plłki nożnej KI. Turystów orga- |specjalnie zaangażowanego i 
nizuje na nadchodzacy sezon zi |struktora. Ćwiczenia odbywać 
mowy specjalny kurs gimnasty |się będą dwa razy w tvgodniu, 
czny dla sekcii footbalowej, by |przyczem udział bedzie brało 
w ten sposób należycie przygo |w jednym dniu tylko dwadzieś 
tować sie do cia osób. 

przyszłego sezonu. 


Przed ważnemi zmianami. 


Walne zebranie Ł. K. S. 


Rozpoczynający sie okres|zgromadzeń rozpoczyna Ł. K. 
walnych zebrań klubów i towa- |S., który naznaczvł termin rocz 
rzystw sportowych. zmusza 0- |nego zebrania na dzień 22 grud | poważniejsze tranzakcje tylko 
becne zarządy klubów do inten |nia. ziemskiemi 1 m. Warszawy, 
krajów i zwiedził po 25 miast 
w każdym, wszedzie biorąc nie 


svwnej pracy. res walnych o p czem 4 i pół proc. ziem- 
skie obniżyły się o 35 gr. I rów 
wątpliwe poświadczenia swej NTA ' nież słabsze były 8 proc. zlem 


sach dotychczasowych, lub czę 
ściowo nawet wyższych. Zains 
teresowanie było bardzo małe 
i obroty uległy dalszej reduk= 
cji. Z akcyj bankowych jedynie 
Bank Polski znalazł zawsze 
chętnych nabywców i podniósł 
swój kurs o 50 gr. Innemi nie 
obracano zupełnie. W dziale 
akcyj chemicznych po niezmie 
nionym kursie zakupywano Kl 
jewskiego. W grupie elektrycz . 
nej utrzymała się Elektrownia ` 
w Dąbrowie, obniżyła zaś o 3 
zł. II em. Siły i Światła. Z ak- 
cyj cukrowych bardzo poważ. 
ną zwyżkę 10 zł, w związku 4 
notowaniami na innych giet- 
dach, osiągnął Chodorów. Pa 
niezmienionym kursie chętnie 
nabywano Częstocice. Na ak« 
cie cementowe nie było żadne« 
go popytu. Akcjami Warsz 
Tow. Kop. Węgla zawierana 
tranzakcje po kursie poprzed: 
nim. Nieznacznie obniżyły się 
9 25 gr. t.:cje naftowe Nobla, 
W dziale metalurgicznym naj 
większą stratę 2 zł. 50 gr. po» 
niósł Rudzki, obniżyły się rów= 
nież Starachowice o 75 gr. | 
Lilpop o 50 gr. Bez zmiany no- 
towano akcje handlowe Bor« 
kowskiego, słabsze były nato- 
miast o 1 zł. 10 gr. akcje włó- 
klernicze Zawiercie. 


© —x— 


Swiatowe turnieje piłkarskie. 
Pierwszy odbędzie się w roku 1930-ym. 


a Komitet wykonawczy Mię- | Turniej odbywać się będzie w 
kżynarodowego Związku piłki | okresie od 15 maja do 15 czerw 
x fożnej (F..F.A.) postanowił u- |ca 
ciągów obliczy co cztery lata świa- 
ności zaległych 
becnie 3 miljo- 
tego odbiorcy 


2rszach. 


stał znany i ce 
intoni Badnare 


Puhar światowy będzie re- 
komnensatą za skreślony -z 
programu igrzysk turniej olim 
pijski, przyczem po raz pierw- 
6 rozegrany zostanie w r. 


| 
$. turnieje piłkarskie 

© puhar F.LF.A. Rozgrywki to 

4 743,000 zł, czyć się będą systemem puha- 
` owym. Przeciwnicy wyzna- 

zani będą drogą losowania, 


_ Spacer dookoła Świata 


Wytrwałego dziennikarza belgijskiego. 


W roku 1924 założył się 
lzicnnikarz belgijski p. Karol 
teppinger, że obełdzie pleszo 

kraje świata. obvwając się 
| bez własnej gotówki oraz loko- 

ocji innej poza swemi nogami, 
Zaklad jest dość kuszacy, bo 
j twycięzca, a wyruszvło w 1924 
| oku z Brukseli 20 zawodników 
Ma nadzieje zdobyć nagrodę 
50,000 franków szwaicarskich, 
"Vznaczoną przez Central-Tou 
ng Club w Chicago. P, Step- 
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v budowy Me. 
skiej dyrekcji 
cowało plan f 
/ pierwszej lie 
iej w Warsza: 
ączyłaby Mo- 
jem, Koszt tel 
miljonów zło. 
nie odpowied. 
ia ten cel nie 
lne trudności, 
tro gotowa bę 
W planie dal- 
1e jest m. in. 
mne Dworca 
olą, Ogólna i- 
linij Metro w 
łaby około 40 


cztery lata, przemaszerował 46 


dziarskiej obecności, t skle, zaś 5 proc. I 8 proc. l. z. 

P. Steppinzer obciażył się m. Warszawy utrzymały się 
pedometrem, którv idzie tylko bez zmiany. Nieznacznie obni- 
wtenczas, gdy idzie pań S. I tak żyły się o 1/4 proc. 8 proc. 1. 
zrośnieci wymierzaia setki kl- z. Tow. Kred. Przem, Polskie- 
lometrów naszej planety, gdzie go. Obligacjami m. Warszawy 
tylko clerpliwe stony pana S, od dłuższego czasu nie obraca- 
zaniosą jego sportowa osobę. no zupełnie. 

P. Steppincer bv? onegdaj w 
Warszawie. 


Wiosłowanie. Pływanie. 
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TEATR MIEJSKI 


Celem lepszego przygotowania  arcydziela 


 liekspirowskiego „Kupiec wenecki”, który będzie 


MRybliższą premierą Teatru Miejskiego, dyrekcja 
„Orzystając z zaangażowania wybitnej artystki 
tatru Lwowskiego Leonji Barwińskiej, daje w 
Abote bieżącego tygodnia premierę rozgłośnej 
Sztuki L. Urwancowa „Wiera Mircew", w której 
Mitystka kreuje rolę tytułowa. 
Reżyseruje J, Bonecki, 
Dziś „Ksiądz Marek" z Adwentowiczem. Przed 
twienie będzie mlało charakter uroczysty ze 
Względu na rocznicę obrony Lwowa. 
Ceny najniższe, Początek o godz, 8 m. 30. 


(3 TEATR KAMERALNY 

|, Znakomita wykonawczyni roll Lady Braknel 
t Solska grać będzie w „Bracie Marmotrawnym* 
zcze 4 razy dziś wieczorem, w sobotę I niedzie 

W po południu oraz w poniedziałek. 

„W sobotę i niedzielę ceny zniżone, | 


Premiera „Brzydkłego Ferrante", 
W sobotę premiera wybornej włoskiej komedii 
| Sabatina Lopcza „Brzydki Ferrante" z Karolem 
Adwentowiczem w poplsowej roli Ferrante. W 
nych panie: E. Dziewońska, I Ir. Orywińska o- 
Ñz pp. K. Fabisiak, T. Krotke, J. Mroziński 1 St. 
Michalak. Reżyseruje M. Molina. 


TEATR POPULARNY 

Dziś o godz, 8.30 wieczorem oraz w sobote 
È todz. 4.30 po poł. 18.30 wieczorem „Bitwa pod 
Radzyminem”. 

W piątek o godz, 530 wieczorem „Malka 
4 Bzwarcenkopf”, 
|, Od kiku dni przystąpił dyr. Pilarski do prób 

ziej części „Małki” p. t „Jojao Pirułkes” Q. 
polskiej 


TEATR W SALI GEYERA. 

Chcąc udostępnić poznanie zqakomitej sztuki 
Q. Zapolskiej „Matka Szwąęoenkopi” jaknajszec- 
szym sferom górnych dzielnie miasta, przenosi 
dyrekcja tę sztukę na kilka wieczorów na drugą 
scenę w fabryce Geyera. Przedstawienia „Małki* 
rozpoczną się w sobotę o godz, 4.30 po poł., dru- 
gie widowisko o 830 wieczorem, dalsze zaś w 
niedzielę, poniedziałek, wtorek I środę wieczo” 
rem. bm © 


PIERWSZY PORANEK TEATRU DZIECIĘCEGO 
W SALI GEYERA. 

W niedzielę o godz. 12 w południe specjalny 
poranek dla dzieci, na który złożą stę bajki i tań- 
©e, Będzie to pierwszy poranek teatru dziecięce” 
£o p. t. „Dziec dla dzieci”, Udział bierze zespół 
baletowy dziect 1 dorosłych szkoły baletowej 
prof. St. Zaborskiego. 


DZISIEJSZY KONCERT KWARTETU DREZ- 
DEŃSKIEGO. 


Dziś przyjeżdża do Łodzi po wielkich odnie- 
slonych sukcesach we wszystkich największych 
miastach Europy słynny Kwartet Drezdeński, któ 
ry dziś, w czwartek, wystąpi na 8-ym koncercie 
mistrzowskim. 

ł 


TRZECI I CZWARTY WYSTĘP PAWŁA 
WEGENERA. 

W mledzielę, dnia 25 b. m, o godz. 4-ej po 
połudalu oraz w poniedziałek, dnią 26 b. m, o 
godz, 8.30 wieczorem odbędzie się w Filharmonii 
trzeci | czwarty gościnny wystep genialnego ar- 
tysty Pawła Wegenera wraz z jego zespołem I 
wystawiony będzie dramat w 4-ch aktach Augu- 
sta Strindberga p. t „Taniec śmierci" (Toten- 
taaz), 


RADJO-KĄCIK. 
Czwartek, 22-g0 listopada, 
Warszawa, 1111 m, — 

15.00 Komunikaty: meteorologiczny, gospo- 
darczy i mad program; 15.45 Komunikat Ligi O- 
brony Powietrznej | Przeciwgazowej; 16,00 Mu- 
zyka płyt gramofonowych; 17.10 „Wśród ksią- 
žok" — prof. H. Mościcki; 17.35 Odczyt p. t „O 
skarbowości samorządowej* — p. wiceminister 
Bolesław Markowski; 18.00 Audycja literacka; 
19.00 Rozmaitości; 19.30 Odczyt z działu „Role 
nietwo*. Najnowsze prądy w urządzeniu gospo- 
darstwa leśnego — prof. WI. Jadliński; 19.56 Sy- | kii 
gnal czasu z warszawskiego obserwatorjum a- 
stronomicznego; 20.00 Komunikat rolniczy; 20.05 
Odczyt z cyklu „Dzieje muzyki* — prof. Stan. 
Niewiadomski; 20.30 Koncert wieczorny, W przer 
wie komunikat teatrów warszawskich miejskich; 
22.00 Komunikat lotniczo-meteorologiczny; 22.20 
Komunikaty: policyjny, sportowy I nad program; 
22.30 Transmisja muzyki tanecznej z sali Malino- 
wej hotelu „Bristoł* (dyr. Artur Qold | Jerzy 
Petersburski). 


ło 


DYŻURY APTEK, 

Dziś dyżurują apteki: G, Antoniewicza 
(Pabjanicka 50), K. Chądzyńskiego (Piotr- 
kowska 164), W. Sokolewicza (Przejazd 
19), R. Rembielińskiego (Andrzeja 28), J. 
Zundelewicza (Piotrkowska 25), Kaspe: 
kiewicza (Zgierska 54), S. Trawkowskiej 
(Brzezińska 56), A. Sadowskiej (Zgierska 
57), H, Dutkiewiczowej (Zgierska 87), Z. 
Gorczyca (Przejazd 59), A. Szymańskiego 
ERLE AA 15), A. Bussego (Rzgow- 
ska 59), (p) 


lis 


twarzyczką Doroty Gish, 


zaułka" 
wprawdzie pretensyj do orygi- 
nalności, temat napozór już cał- 


mysłowości świetnego reżysera 
i doskonałej techniki filmowej, 
konflikt psychologiczny nabrał 


wiek" w przeróbce filmowej u- 
wydatniła jeszcze bardziej 


do którego zdolna jest tylko|tematu. 
sztuka filmowa, łącząca pierwia 
stek psychologiczny z naocz- 


szlachetną 
koncertowo 
wyreżyserowana — pozostawia 
mocne wrażenie, 


„Dama z zaułka* 
na ekranie „Capitolu”, 


Miłośnicy kina czekali na o-| Akcję zainscenizowano na tla 


braz ten z niecierpliwością. — | dzielnicy londyńskiej Limehou. 
Przedewszystkiem tęskno im by se wśród zakazanych szynkowe 


za dawno niewidzianą słodką | ni. 
Pod względem E aktorskiej 

Motyw, na którym „Dama z |zdjęć, efektów film jest bardza 
jest oparta, nie rości|ciekawy, 

i-| Poplsową rolę niewieścią od 
twarza znakomita tragiczka e 
em przeżyty, lecz dzięki po-|kranu Dorota Gish. natury 
spokojna, pełna uroku kobiece« 
go i czaru, znalazła jako „Dama 
z zaułka” wdzięczne pole do pa 
pisu (e) i 
XX: 4 


„Niebezpieczny wiek” 


na ekranie „Palace”. 
powieść Karin Michae; Bernard Goetzke. Partnerką jes 
tyt. „Niebezpieczny |go jest Marja Pandler. 
„Niebezpieczny “wiek” zastu 
guje na wyróżnienie dobrą in« 
scenizacją i ROR E 
[e 


nowych rumieńców życia, 


Słynna 
pod 


owe napięcie í wzruszenie, 


POTRZEBNY sprzedawca zazet na 
Karolewie tamże zamieszkały, Oter- 
ty składać pod W. S. do administracji 


Całość przepojona piękną i 
myslą przewodnią, 
PARA i świetnie 


W roli główniej występuje 


Najlepszą komedją sezonu 1928/29 będzie nowa kreacja ślicznej Laury La Plante — 
sytuacyj, o szybkiej akcji i pomysłowej intrydze miłosnej. 


Dziś premjera! | 


Passe-partovt i bilety ulgowe nlawatne 
Orkiestra pod dyr, p. R, KANTORA 
Pocs, seansów o godz. 4.30 po poł. 


Kącik dla pań. 


'EMIL JANNINGS 


w drugim amerykańskim filmie 


Potężna ta kreacja przewyźsza wyświetlany ostatnio film „Niepotrzebny człowiek* 


„£ CH O” 


Strzeżcie się wdów!... 


cze znaczniej rzesze wielbicieli łódzkich. 


Kostiumy i szczegóły do sportów zimowych. 


Kilka tygodni zaledwie dzieli |okresu, w którym zazwyczaj na- |mowych we wszystkich wi 


nas od świąt Bożego Narodzenia |stępuje inauguracja sportów zi- 


k-|i pa 
s vch i mniejszych stacjach kli- | kost 
nwtycznych górskich kraju i za- 
granicy. 

Niczadługo ulice Zakopanego i 
pięknej Krynicy coraz pomyśl. | 
niej współzawodniczącej w cza- 
sie zimowym z ulubionem Zako. 
parem, zaroją się od gości, prze 
ważnie sportsmanów i sportom 
oddanych pań, które barwnemi 
swemi kostjumami, na tle cudow 
LOU 

tatrzańskiego krajobrazu, 
tworzyć będą ów miły dla oka, 
powszechnie znany obraz naszej 


Spodnie są związane w 


2) Kurtka skórzana koloru po- 
pielatego w odcieniu mysim i wą 
skie spodnie tegoż koloru. Strój 


Założyciel I wydawca: Jan Stypułkowskł 
Redaktor naczelny; Franciszek Probst, 


zimowej stolic 


Czas 


przygotowaniu strojów, przysto- 
sowanych do wszelkich odmian 
sportu, do sportu narciarskiego, 
łyżwiarskieco 
nawet hockey'u na lodz 
mniej rozpowszechnionego u nas 
niż zagranicą, 
Praktyczność | celowość 
stroju jest przy uprawianiu spor 
tów rzeczą pierwszej wagi. Stąd 
pię! ne panie chętnie przyjęły | 
typ _ kostjaumu 
spodniami — najwygodniejszego 
dla wycieczek na nartach i przy 
saneczkowaniu. 
Podajemy kilka szkiców kost- 
jumów sportowych: 
1) Szykowny kostjum typu nor 
weskiego (o długich spodeńkach 
do kostek) z niebieskiej wełny z 
naszywariemi kieszeniami, Kurt- 
ka kostjumu ma zanięcie kryte 


już dzisaj pomyśleć o 


sane 


sportowego ze 


uzupełniają: czapeczka, ręka- 
wice i skarpetki narciarskie ko- 
loru żółtego, Kołnierz kurtki o- 
twarty, może być noszony | za- 
pięty. 
3) Szykowny kostjum z zielo- 
nej gabardiny. Wysokie mankie- 
ty rękawie (o jednym palcu) wy- 
szyte są różnemi kolorami; ten- 
że deseń zdobi skarpetki, wno- 
sząc barwną, ożywczą nutę w ca 
łość kostjumu. 

4) Wiązany na driitach swea- 
ter włóczkowy barwy żółło-cy- 


kawice w tychże kolorach. 

5, Rękawiczki sportowe z 
manł.jetami w jaskrawych desc- 
nisch krajów północnych, 

6) Szykowny kostjum sporto- 
wy: Kurtka i spodnie z tasha ko 
loru bronzowego. Czapeczka, 
szal i sweater w barwie szarej 
z żółtą. 

1) Kostjum narciarski z grana- 
tewej gabardiny. Kurtka z zapię 
ciem z boku, szeroko zalnzonem 
jedno na drugle, spodnie typu 
norweskiego. Czapka z klapą do 
ochraniania karku, do 'podpina- 


trynowej z czarnemi pasami, Rę-4 


— 


„Strzeżcie się wdów |", pełna niespodzianek i drastycznych 
Laura La Plante swą pełną humoru i werwy rolą niewątpliwie powiększy sobie jesz= 


żu obecnie 


oskarżonych zasiadł dzienni 
oskarżony o ciężkie uszkodze 
nie cielesne na osobie 

swego kolegi redakcyjnego 
Juljusza Savarta, 

Oto pewnego poranka uczu 
Savart gwałtowne pragnienie 


DOKTOR 


WOŁKOWYSKI 


Cegielniana 25, tel. 26-87. 


Speclalista chorób skórnych | wene. 

ryczoych ` Elektroterapia. 
lampą kwarcową. 

Przylmule od godz 8—10 12—2 

1-8 w niedziele | świeta od 9—1 
Panle od 3 — 5. 


8) Koszula sportowa z niebies 
kisj flaneli z ozdobnemi, naszy- 
temi kleszeniami, Spodnie z gra- 
natov'ej gabardiny. 

9) Suknia poobiednia na po- 
południową herbatę w górskim 
hotelu lub kawiarni: dźemper 
szary z kolorowym pasem u do- 
łu, suknia kloszowa. 

10) Kurtka prostego kroju 2 
szorstkiej wełny o wielkich, pro- 
stokątnych kieszeniach i pasku 
ze skóry zamszowej. 

11) Pullover z trykotu wełnia- 
nego, bez rękawów, w kolorach 
kremowym, czerwonym i bron- 
zowym. 

12) Sweater włóczkowy z Wwy- 
sokim kołnierzem w oryginal- 
nem odcieniu plaskowo = bronzo 
wo - szarym, 

Podane powyżej pomysły uzu- 
pełni gust indywidualny każdej 
z pań, przystosowując je do ca- 
łości postaci, koloru włosów i o- 
czu oraz kolorytu twarzy, która 


| Niefortunny żart dziennikarza 


Amonjak w szkłance wody. 


Ciekawy proces jest w Pary- 
przedmiotem ogól- 
nego zainteresowania, Na ławie 


karz paryski Klaudjusz Bonnet, 


poprosił wożnego redakcyjnego 


Leczenie 


łedakcja: Zawadzka | 
Mracjas Piotrkowska | 


rzady A 149,34 


Miesięcznie "w Łodzi 
M prowincji 450, 2 
Odnoszenie do dor 
Mtykuły nadeslano be 
Arjum uważane są 
lsów zarówno 1! 
Mizugocy -. redqkgla 


ŚTRASZN, 


| lzy osoby c 
| 


Sa 


łódź, 23 listopada. 
Örajszym o godzi 
niu jechał s 
W kierunku Z. 


h czony liczb 
p wypełnion 
aby mu przyniósł szklankę wmi rzy kierownicy 


dy. Klaudjusz postanowił wi tr Bogula Bolesta: 
czas zażartować sobie z kol y w Łodzi przy i 
-|Uczynił to jednak w sp skiej nr. 8. Na szosie 
wprost bestjalski, świadczącyfneh pzy jony: honi 
-|zupełnym zaniku  jakiegokfigjo © kierunku Łodzi 
wiek poczucia etycznego. chłopskich z at 
nowicie wlał do szklanki Fwczemi. Roka 32 
znaczną ilość amoniaku, 0S na chwile nie 
t|, Coprawda przypuszczał, iż Mod syreny, która 
lega odrazu zorjentuje się i kiem ostrzegła 
powiednio woniejącego pł kbolsy ESY 
nie wypije. Ale Savart chci kmiotkó A a 
i bez namysłu wychylił zawi A POWO! 
tość szklanki, co spowodow. 
oczywiście fatalne skutki, 
vart zaniemógł ciężko i po d 
„|dzień nie powrócił całkowić 
do zdrowia. 
Niefortunny żartowniś zosi 
skazany na cztery miesiące č 


||kiego więzienia. 
(ON po pracy rOZWOSA 


Wieczorne rozrywki Łod: 


Teatr Miejski; — Ksiądz Marek. 
Tetur Kameralny: — Brat mani 
trawny. 
Teatr Popularny — Matka Sz 
ewtkopt 
Apollo — Casanowa 


Pocz. seansów: n endz 4, 6.8 | 
Casino: — Pan Tadeusz, 


— Zaczarowana wyspa. 


SE! 


br zwiększył szvb 
this pomknał jak str; 
N Śliskiei od deszczu 
de wyłoniła sie ni 
iina pr: koda pod 


(oroha króla 


Konsyljum le 


Londyn, 23. 11. ( 
) — Wczoraj późn 
rem wezwano do ł 
króla Jerzego 
najlepszego leka 
Anglii, Tanleihewet 
wezwano kilku in 
rzy, którzy naradza! 
em chorego 


Kompromitu 
dostały się 


Pn + seansów: n modą. 4, 6,5 I 

„Corso*: — Tom Mix. Lwów, 23, 11 (Od wł 

Plerwszy seans asta ostatni 9.30. izji ep! 
Capitol — Dama z zautka Ees even pon 


| w ukraińskim „So 
śratyw” i w „Proświ 
iono moc RO 


„Grand-Klno": — Ostatni rozkaz, 
„Luna“; — Plac Pigalle o półm 
Ludowy:— I polały się lzy. 

Poncz sexnsńw a godz 51 nół o. 


Miejska Galerja Sztuki: — wał o v 
Sky Bankia Złodziej 
Oświatowy — Otello 

SP 


Poc» seansów: o endy 4 6 BI 
i Straty wyn 


Mimoza — Ziemią Obiecana 
Odeon — Pancernik Atlantic 

Piotrków, 23. 11. - 
nocy niewykrycl 


Pocz, seansów: o wndz. 4 6 AI 
Palace — Niebezpieczny wiek 
Spadkobierca Casano 
Wiera Mircewa. 
Pacz seansów: 430 430. 815 t 
Śpółdz. Prac. Państw. — Dama 
tygrysim płaszczu 
Pocz. seansów: 430 6.30. RIS, 10) 
Wodewii — Paworyta Rotszył 
Kino „Zachęta”, Zgierska 26: — „i 
bywcy oceanu“. i 
Początek seausów od godz. 4 


—— 


między Pol 
a Litwą 


Nowe propoz 
Kowna. 
Berlin, 23, 11, 
he Zeitung“ donosi 2 
Że rząd litewski prze 
Maibliższych dniach w 
le nowe propozycie, 
dalej idace. 
Mż poprzednie w spra 
lowania obrotu tow 


WINSZUJEMY: 


Jutro: Klemensowi. 
Wschód słońca 7.07. 
Zachód — 15.37. 
Długość dnia 10.04. 
Ubyło, dnia 7.03. 
Tydzień 47, 


— X — 


Chodzi tutaj o zanc 
© na drugiej konfere! 
Ewieckiej rokowania 
cyjne między minis 
I Polski 1 Litwy. 


piliny a 


|. d Sprav 


ra Ball została po 24 godziig r.) — Izba handlowi 


na tle przyrody zachować musi 
naturalną swoją świeżość i bar- 
wę. 


Ex 


nia w razie potrzeby. 


Odbito na własnej maszvnie rotacyjnej 
orzy ul. Zawadzkiei Nr, 3 


Za redakc 
Wladysław Ulatowski 


Kelnerka okrętu „Vestris” dj ko, Warszawa, 23. 11. 
H OWiecka ozłosiła spr 

nach przebywania w lodowsinje | 

tej wedzie uratowana prz © wzajemnej wymia! 


d: 
okręt „American Shipper". Pi Arczej obu kraiów za 
wyższa ilustracja została n ——-—_— 


dana przez radjo nowojorski Lód F 


lel wedan ictwe | tnowiadź] 


4 


